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Republiki 
Ludo~ej 

• • • • - I naw1ązn5e z Illlll 
WARBZAWA (PAP). Rząd R.P. uznał w dniu 4 bm. Central

ny Rząd Chii1skiej Republiki Luć'owej z prZf:wodr>.iczącym M·1a
Tse-Tungiem na czele i postanowił nawiązać z rządem ty·n stosu'.1-
ki dyplomatyczne 

W związku z tym wicemin. pr9f. dr Stanisław 
kierownik Ministerstwa S~raw Zagran' cznych, 
ministra Spraw Zagranicznych Chińskiej Republiki. 
Czu-Enlai telegram następującej treści: 

Leszczycki, 
wysłał do 

Ludowej 

i samcstanow:en:a. 'Trwająca d:zie 
siątki lat bohater.;~'ł walka ludu 
chit'lskiego o wy-zwo1Pn~e spod u
cisku rodzimej reakcji i zagranirz
nych imperial!stów ciesqła ~iE; 
najwy7:szą sympaFą i gorącym po 
parc·em m as ludo;,·:,;ch Pulski. 
Była przykładem zagr1.ew:ljąr:ym 

do wa 1 ki wszystkie ludy in. luj ące 
wolność i pokój. 
Wyrażam Panu, Panie Mi:1i

strze, ra:'łość, ie zv.':vr.1ęska walka 
ludu chińskiego o wolność i demo 
krację dobiega końca i kornumku 
ję Panu w imieniu swego nądn 
zgodę na nawiązanie stJsunków 

dyplomatyczne 
dyplomatycznych pomiędzy i·z~
dem Rzeczypospolitej Polskiej a 
rządem Chińskiej Republiki Ludo 
wej. Jestem przekonany, że parnię 
c.izy n:,szymi narodami oraz rzą
dem R.P. a rządem Chińskiej Re
publiki Ludowej zostaną zadzierż
gnięte bliskie w · ęzy przyjaźni i 
naw:ążą s· ę stosunki gospod::ircze 
oraz kulturalne. 

Będzie to dalszym krokiem r.a 
drodz2 do umocnien ·a .f.-,;~łn'Vf'''!? 

pokoju oraz b~zpieczeMtwa i do
brobytu narodów. 

Za min:stra Spraw Zagran:cz 
nych wie :ninister prof. dr 
STANISŁAW LESZCZYCKI 

k:erownik Mini~ 'erstwa 
Spraw Zagranicznych". 

Stosunki dyplomatyczne 
z rzade,,. 1'antori.1hi,.. -

rząd polski · uważa za nieistniejące 
WARSZAWA (P'AP) - Kierow

nik Ministeratwa Spraw Zagranicz
nych, wicemin. prof. dr Stanisław 
Leszcż'ycki, wezwał dnia 4 paździer
nika 1949 roku charge d'affaire:; 
Chin i wręczył mu w imieniu rządu 
RP notę, zawiadamiającą, że na sku
tek sytuacji istniejącej w Chinach, 

rząd pana Yan-Sziszan'a w Kanto
nie nie ma nadal tytułu do reprezen
towania interesów narodu chińskiego. 
W związku z tym rząd polski 1naża 
stosunki dyplomatyczne z rządem 

kantońskim za nieistniejące od dnia 
4 pazdziernika 1949 roku. 

MAO-TSE-Tl!NG 
przewodniczący Centralnego Rządu 

Chińskiej Republiki Ludowej 

„MINISTER SPRA liV ZAGRA 
NICZNYCH CZU-ENLAI, PE
KIN, CHINY". 

Panie Ministrze! 

Rząd Rzeczyp·'.lspoWEj Polskiej 
potwlc>rd'l'.a niniej;;zym otrzyma
n 'c dckiarncj1 ('en~ralnego Rzą
du Ch:ńsldej R <°publ ki J .udowej 
z l października hr. oraz propo
zycji nawiązania stosunt\:ÓW dy
plomatycznvch rn;między Ch,ń
ską Republ"k'ą Lud·Jwą i Rzeczy 
pospoL tą Polską. 

d;;;~:::CJ:':'.!'d;;·;j w i ta ją z r a do ś c i ą 

proklamowanie Chińskiei Republiki Ludowej 
Rumunia nawiązuje 

stosunki. d-vplomatyczne 
z Ludową Republiką Chin 

BUKARESZT (PAP). W dniu 3 ptź 
dziernika m:nister Spraw Zagranir;z
nych Rumuńskiej Republiki Lu-lo
wej, Anna Pauker, przesłała do cen 
tralnego rządu Chińskie.i Repub:ik: 
Ludowej depeszę treści następu_ją:~j: 

których podkreślaj!ł, że rząd '.'lai1- I noty Związku Rad:l1 • ~e. dotyc'i!~ 
Tse-Tunga jest jedynym legaiuym cej nawiązania stosunków z rz.\dem 
'rządem Chin, reprezentującym naród Mao-T::c-Tunga i oświadczenia, zło-
chiński. żonego przedstawicielowi Kantouu. 

Czechosłowacja 
PRAGA (PAP). Dziennik'. czec110-

słowackie zamieściły szcze~ół•)lne 
sprawozdania z pósiedzenia poli~ycz
nej konferencji konsultatywnej. „r:u 
de Pravo" zam:eśc:ła wiadom0ś:'.: o 
utworzeniu rządu Mao-Tse-T•mga 
pt.: „Odtąd Chiny będą państwem 
niezawisłym, demokratycznym i. kwit 

LONDYN (PAP). Dzienniki po~wię 
cają wiele uwag: rozwojowi v<1yda
rzeń w Ch:nach. „Times" pisze. re 
proklamowanie Chi!lskiej Repc1:)l!ki 
Ludowej było epokowym wydarze
niem. „Chociaż nie całe terytorium 
Chin znajduje się jeszcze w rP,l~ach 
komunistów - czytamy w „Tim<'S" 
- nie ma wątpliwości, że bez •vzglę 
du na to czy nam się to podoba czy 
nie, rząd Mao-Tse-Tunga jest r:r.ą-

SALA POSlfOZEŃ I 

ONZ, 

Dolarowa maszyna do głosowania na ONZ 
•••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 

Spółdzielczość włącza się l'llFITll1l I I Im 

!11111.111.11.11 

do Narodowego Planu Gospodarczego 
WARSZAW A. (PAP) Obrady i szersze niż dawniej możliwości 

plenarnego rosiedzenia Naczelnej Ra i 11ostawiły przed nią nowe zada· 
dy Spółdzielczej, która zebrała się w nia i obowiazki. 
dniu 4 bm. w Warszawie, stały porl Akceptując ·konkretrn! wytyczne, 
znakiem wyników wykonania planu sformułowane w końcowej części re
spółdzielczości w roku bieżącym i za- feratu prezesa Langeg·o, Rada wez
dań, jakie stoją przed spółdzielczo- wała wszystkie organizacje spółdziel· 
ścią u progu planu 6-letniego. Na- cze, pracowników i członków spół· 
czelna Rada Spółdzielczości ustosun- dzielni do spotęgowania wysiłków w 
kowała się ponadto do zagadnienia walce o wykonanie planu na rok ble
współprary spółdzielczości ze Zwią.::- żący i należytego przygotowania pia·: 
kiem Zaw. Prac. Spółdzielczych, przy nu 6-Jetniego. 
jęła do wiadomości sprawozdanie ;1 1 ·..------------.,-----

obrad Komitetu Centralnego Między- s F M o ł t • 
narodowego Związku Spółdzielczego pro es Uje 
w Sztokholmie oraz zaznajomiła stę . • • b • d 
z projektami nowych aktów ustawo- przeciw z1ozdow1 . przywo ców 
dawczych, now~lizujących przepisy o H-tł J d · 
spółdzielczości. J er- ugen 

Po referacie prezesa Centralnego 
Związku Spółdzielczego, prof. Oska
ra Langego, 

Naczelna Rada stwierdziła, że wł:i 
czcnie spóllfzielczości do Narod<>· 
wego Planu Gospodarczego oraz 
dosto<;owanie jej organizacji i dzia 
łalności do wielkich zadań budo
wy podstaw socjalizmu dały spół
dzielczości polskiej nowe, większe 

P ARYż (PAP) - światowa Fede· 
racja Młodzieży Demokratycznej WY· 
stosowała do rządu amerykańskiego, 
angielskiego i francuskiego energicz· 
ny protest przeciwko zjazdowi byłych 
przywódców Hitler-Jugend w Stein
bach koło Kolonii. Federacja domag;1 
się natychmiastowego zakazu powy;'; 
szej· manifestacji faszystowskiej o· 
raz uwięzienia przywódców Hitler· 
Jugend, jako zbrodniarzy wojennych. 

Demokratyczna prasa niemiecka domaga się 

utworzenia ogólnon~em~eckiego 
demokratycznego rządu w Berlinie 

Stanowisko rzą:l11 R.P. w spra
wach dotycz1cvch '1a;odu chiń

skiego jest powszechnie znane. 
H.o::i.d R.P. ".'·<Wi'ze stał na stan0w's 
ku praw nandów do :iiezależr.ości 

Rząd Rumuńskiej Republi!{i Lu 
dowej : naród rumuński powita
li z radośc'.ą proklamację Cłiiń
sk'.ej Republiki Ludowej oraz u
tworzenie rządu centralne,"{o z 
tow. Mao-Tse-Tungiem na ::z<?1e. 

nącym". dem prawie 500 milionów ludzi". BERLIN (PAP) Organ SED I rzą~u niemi~cki~go, który mógłby 
Pisma podają na czołowym miej- ,,Neues Deutschland" stwierdza, 7-C> kraJ wydobyc z impasu. 

Depesza profesorów 1 studentów 
Uniwersytetu im. M. Kopernika 

A kraje kapitalistyczne? 
Robią dobrq minę 

. do złei gry 

scu w:adomość o uznaniu Chiń3kiei 
Republiki Ludowej przez Zwi17.ek skandaliczne machinacje polityków z Niemc?m pot!zebn~ j~st rz_ąd! któ-

. . . ry przecnvstawiłby się 1mpenabsty~z 
Radziecki. „Daily Express", pisze ra Bonn odbiły się głębokim echem w nym atakom na elementarne prawo 

do Prezydenta R. P. 
W AR SZA W A :PAP). Prezydent R. 

Po zapoznaniu się z propaz·;cia
mi, zawartymi w depeszy chiń
sk:ego centralnego rządu ludo
wego z 1 października. rząd hu
muńskiej Republ:ki Ludo·.vej i:o
stanow:ł nawiązać stosunki dvplo 
matycznc z Chińską Repu':>Hk;l Lu 
do wą. 

ten temat: „Decyzja ZSRR może ~po narodzie niemieckim. Odpowiedzialne do życia narodu niemieckiego. Nie 
NOWY JORK (PAP). Wszy.-;·k:e wodować kryzys w Radzie 8P1.pie- _ . . . . . d 

dz:enniki zwraca.ią wyjątkową •twa- czen.· stw. a, ponieważ Chi!IY są jednym kol~ de. mok1atyczn. e n_ ie mog.ą nie. li- należy dopuścić do tego, by ominu· 
- - t jącą pozycję w Niemczech zajęły te 

gę na wydarzen:a w Chinach. .New z. pu;ci.u stałych członkow Rady Bez cz_yc się z 1~as ro~an:1, pai:iuJąc;i:m1 w elementy, które wywołały wojnę 
York Times", „New York Herald\ p1eczenstwa, posiadających prawo ''C \ N1emczi:ch 1 .znaiduJącym~ SWOJ ,wy-P. otrzymał następującą depesz-:;: 

„My, profesorowie, pracownicy 
naukowi i studenci Uniwers;Ytetu 
Mikołaja Kopernika w Toruniu, 
zebrani wspólnie z przodownika
mi pracy .na wielkim wiecu z o
kazji inauguracji roku akadel}1ic
kiego 1949-50, połączonej z .• ~Iifi
dzynarodowym Dnip Walki o Po 

Rząd Rumuńskiej Repuol:ki Lu 
dowej wyraża przekonanie, Że sio 
sunki te przyczyn;ą się do W7.lllOC 

nienia obozu demokracji, :J·Jk Jiu 
i socjaHzmu, na czele którego s~oi 
nasz wspólny przyjac:el - Zw!ą
zek Radziecki. 

Tribune" i inne pisma podały t.ekst ta". raz w ządamu utworzema takiego światową. 
1Q000()00000W0000oo~oco->0<0 """'""'OłJOOC<iX)OOOOoooooocxxx:ooo000<ooocooocxxx:ooooooooocxxxxxx"""'""°"°"'"""'"'oooo ~ Potwołuj ąc sdi ę nad _!'!OtęU rSaAdziWec ~tąl, 

wys osowaną o _rzą ow , 1e -

R~tyfikacia umowy o.komunikacii lotniczej 
kiej Brytanii 1 Francji, „Neucs 
Deutschland" stwierdza, że w Niem
czech powstała obecnie nowa sytua
cja. Koła demokratyczne Niemiec 
powinny się dostosować do tej sytua· 
cji i wykazać, że dorosły do powat
nych zadań, jakie je czekają. Bułgaria 

kój", zapewniamy Ciebie - oinw SOFIA '.RAP). Prasa bułgarska pu 
szego budowniczego Polski Ludo- blikuje obszerne wiadomości i <?:·ty-

~.~.ę.~~Y.„„.ę.~.!.9..~.~.~.9„„.9..„.~.?.J~.~.9 st a I a się m a n i fes.tac j ą Organ niemieckich wolnych ::wiąz
ków zawodowych „Tribuene" p.otI· 
kreś!a, że należy położyć kres intry
gom imperialistycznym w Niemczech. 

. . kuły na temat utworzenia rz1du cen 
wej, ze w nowym roku akadenuc- , tralne"o Chińskiej Republik: L•Jdo
kim kontynuować będziemy naszą wej. " 

przyjaznych uczuć i pokojowej współpracy obu narodów ' 

walkę o zbudowanie podst<tw ~o-
cjalizmu w Polsce i tym :;amym 
przyłączamy swe siły do wallti o 
utrzymanie pokoju." 

Węgry 

SOFIA (PAP) .,-- W gmachu .Ra
dy Minist,·ćw w Sofii została doko
nana wym;~na dokumentów ratyfika· 
cyjnych po_lsko-bułgarskiej umowy 

BUDAPESZT (PAP). Dziennik'. z:i- lotniczej, podpisanej w maju ub. ro
mieszczają wiadomości i artykuły, w ku. 

Ze strony bułgarskiej w uroczysto-

p r ".iF tentl l..•!!i# dla UJ§i ści wzięli udział: minister Spraw Za-
'fi'l granicznych, członek Biura Politycz-

U owe typy mas z y n ro I n .• czy c h ~:fo !u\~~~d~l~i~e~:rwo~~:~~:st~~~ li nister Komunikacji - Tonczew, w1-
. . . . ceminister Spraw Zagranicirnych -

WAllSZAWA (P.liP) - Ostatmo \ c_zck d.o karton~, Pł?g~ 1 brony ciąg- prof. Kamenow, generał Zacharlew, 
przemysł metalowy rozpoczął produk mkowe1, obsypmka 1 m. dyrektor protokółu - Kolew, naczel-
cję nowych typów maszyn rolnl- Wszystkie te p1•ototypy, PP prze. rny dyrektor bułgarskich linii lotni-
czych. prowadzeniu prób i dokonaniu ewe:1- czych .:..._ płk. Kondow, minister peł-

M. in. przystąpiono do budowy ko- tualnych poprawek. będą już w na]· nomocny - Wanrzew i inni wyżsl 
'Paczki-wyorywacza do buraków eu- blihzym czasie produkowane seryj- urzędnjcy Rady Ministrów i Mini-
krowych której projekt został cał- nie. sterstwa Komunikacji. 
kowicie ' opracowany przez polskich Ze strony polskiej w uroczysto-
specjalistów. Nowa kopaczka, którą ::iciach wzięli udziat: ambasador RP 
już rozprowr.dzono wśród plantalo Polic~a Scelby stosuie terror w Sofii - Aleksander Barchacz, se
rów buraka, była z wielkim powodze- kretaiz ambasady - Kasprzak, at-
niem używana przy tegOrOCZilYlll wobec zwiaz:rnwców włoskich tache praSOWi - Jadwiga l\TurkieWi-
kopaniU buraków. czowa, attache handlowy Pawlejew i 

Prócz tego rozpoczęta została rów- RZYM (PAP) - W całych Wio- zastępca attache handlowego - Soh-
niez produkcjn sortowników do ziem szech odbyły się ostatnio zebrania kowski. 
niaków oraz opracowano prototypy przygotowawcze i wyborcze na kon- Po wymianie dokumentów ratyfi
opielaczy (maszyn do pielenia), płó- :;i:es Włoskiej Konfederacji Pracv, kacyjnych, bułgarski Minister Spra'N 
oooooooooooooooooooocx. .)()()()QOO()OOCXXX> który rozpoczął obrady 4 paźclzierni- Zagranicznych Poptomow wygłosił 

Dzl"ś na str. 2-e·J ka. Dziennik „Unita" podaje szere.1; następująte przemówienie: 
faktów interwencji policji, która usi- „Panie ambasadorze, panowie! 

rozpoczynamy druk !owała przeszkodzić pracy tych ::e- Wv1niana dokumentów ratyfikacyj . 

noweli Jack'a Londona brań. Interwencje miały miejsce w nych zawartej w maju ub. roku U· 
~ Mediolanie, we Florencji, w Ligun, mowy o komunikacji lotniczej między 

p.t. „Więzienie" l\Ionfalcone, Pi-.toi i innvch miejsco- Ludową Republiką Bułgarsk'ą i Rzecz 
----~~-~ wościach. 1 po•m"lita Polska iest ieszcze. iednvm 

dobitnym świa.dectwem bliskich przy· 
jaznych stosunków i braterskiej 
współpracy między obu krajami. 

\Viadomo powszechnie, jak głębo
kie, tradycyjne sympatie łączą oba 
słowiańskie narody: bułgarski i poi· 
ski. Naród bułgarski zawsze podzi
wiał umiłowanie wolności, które ży
wił naród polski, jego· uzdolnienia i 
bohaterstwo. 

Przełomowym, historycznym mo 
mentem w stosunkach między na
rodami była wspólna walka o 
wyzwolenie przeciwko faszyzmowi 
i imperializmowi, która mogla 
być t>rowadzona dzięki w<;pania 
łym zwycir.•twom Armii Radziec
kiej. Dziś je;;teśmy złączeni nie 
rozerwalnymi więzami. 
Łączą nas wspólne interesy. 

Stale wzmacnianie obozu pokoju i 
demokracji, kierowanego przez 
"ielki kraj r;;ocjalizmu, który jest 
~'' araut~m n:1:;zej niezależności i 
suwerenności. 

.Na;,ze braterskie s tosunki zosta 
IJ wzmocnione jeszcze bardziej w 
dniu 29 maja ub. roku przez pod
pisanie w Warszawie umowy o 
11rzyjaźni, w1;półpracy i w:i;ajem· 
nej i>omocy między Ludową Re
publik:i Buli:·arską a Rzeczpospo · 
litą I'dski.1. 

Umowa o komunikacji lotniczej 
między obu krajami jest jeszcze jed
nym osui.gnięciem w pogłębieniu 
współpracy między 0bu bratnimi na
rorla.mi. Umowa t.a skr;i.ra wiPloln-,11.-

nie odległość między Sofią a War- Demoluaci niemieccy powinni wzląć 
szawą i zbliża jeszcze bardziej na- w swoje ręce losy narodu niemiec
ród bułgarski .do narodu polskiego. kiego. Należy przeciwstawić się po· 

NIECH ŻYJE I ROZKWITA łityce rozbicia Niemiec i utworzyć w 
PR7'YJAź~ BUŁGARSKO-POL- Berlinie ogólnonicmiecki rząd demo
SKA! NIECH ŻYJE RZECZPO- kratyczny. Na zdradę Adenauera i 
SPOLlTA POLSKA i PREZY · Schumachera, na pogwałcenie uchwał 
DENT BOLESŁAW BIERUT! ooczdamskich - jest tylko jedna od

NIECH żYJE POT~żNA OSTO powied ź: realizować politykę Pocz-
JA POKOJU I POSTĘPU damu i walczyć o sprawiedliwy trak· 
ZWl1~ZEK RADZIECKI! Niech tat pokojowy. 
żyje wódz i nauczyciel całej po-
stępowej ludzkości JóZEF Równie:i: inne demokratyczne dzien 
STALIN! niki niemieckie' zamieszczają k•'tnen-
Następnic zabrał głos ambasador b1;~e, w któ~y.ch w>ka:r.nją na koni~cz 

RP w Sofii _ Barchacz. nosc. b_ardzt~J ak~ywneg·o przecnv-
„\Vielce szanowny panie mini ;;trze! I <taw1ema się . poht~ce z B1;ml\. -

- oświa.lczył ambasador Barchacz. I przez utworzeme ogolnonlenueckiego 
_ z wielką radością i wzrn'>zenie:n :·ządu demokratycznego. 
wymieniłem dziś z panem raty fika· 

ryjne dokumenty umowy o komuni- '1 m·11iion robotni ko" w 
kacji lotniczej między Polską i But- ] I 
~arią, t>onieważ wiem, że umowa ta ł ] 
jest jeszcze jednym czyo;'likiem przy p~zemys u sta oi.y~qo 
jaźni i braterskiej współpracy mię- 1 węglowego U~A 
dzy obu narodami. §TffAJHłJJE 

Od dziś będziemy mieli nową ko
munikację, szybszą od poprzedniej, 
i dzięki temu przestrzeń, która nas 
rozdziela, została znacznie zmme1-
;:zona pod względem czasu. Jeszcze 
bardziej zbliżamy · się, jeszcze bliżej 
zapoznamy się, jeszcze silniej zwią
żemy, mając na celu dobro polskie
go narodu, dobro bułgarskiego naro
du, dobro wszystkich ludzi, złączo
nych w walce o pokói. sor:iwiedli· 
wn~r i 1n r17kiP nr~\\:-a 

NOWY JORK (PAP) - W straj
kach w przemyśle stalowym i węglo· 
"·ym USA bierze udział milion ro
botników. 

Str.:tjk węglowy wszedł w 3-ci ty
dQ'.ień trwania. Wobec nieustępliwe· 
go stanowiska właścicieli kopalń I 
'lta lowni - strajki potrwają prawdo
·:o;!o!rnie jeszcze dłuższy czas. Nie 
' ~ >t 1vykluczone, że strajk rozszerzy 
'-iP "" ,1, i,„„ nńl nii'iona rot.,nt.nikt)\1' 
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MINISTROWIE Z BONN 
loka.fe imperializmu amerykańskiego 

Inicjatorzy rozłamu N:emiec, 
po przeprowadzeniu „wyborów" 

w zachodnich strefach kraju i 

stworzen!u w tych strefach mario 

netkowego „rządu" liczyli, że w 

ten sposób zamaskują swoją kolo

nizatorską dz:ałalność i swą dyk

taturę w Zachodnich Niemczech. 

Jednakże rachuby te całkowicie 
zaw:odły. Po utworzeniu „pań
stwa" zachodnlo - niem:eckiego 
stało się jeszcze bardziej oczywi
ste, że w strefach zachodnich spra 
"'tlją władzę imperialiści amery
kańscy poprzez swe niemieckie 
marionetki. 

,~Wybory" w Zachodnich Niem 
czech doprowadziły do zwycię

stwa nartii „amerykańskiej" -
Unii Chrześcijańsko - Demokra
tycznej, której przywódcy od 
da,vna jui znajdują s' e w służb'e 
amc;:yka!lsk' ej admin· stracji woi
skowcj i sa agentami amerykań
sk;e· ... , kapitah. Ameryk::in·e hoj
n'<~ finansowali kampanię wvbor 
cza chrześc j:p'1skich rlcm0kratów. 
któryM amerykańskie fortele i 
am0ry'<ańsk· e dfłlary pomogły 

doj,,'.ć do władzy. Nic więc dziwne 
go. że przvwódca Unii Chrześc·
jańsko - Demokratycznej, Ade
nauer. w swoim programowym 
przemów eniu na pos'.edzeniu 
„p=irlamentu" wyraził szczególną 

,.wdzięczność" dla Stanów Zjedno 
czonych, podkreślając „wyb:tną 

rolet Amerykanów w stworzeniu 
tzw. „republiki związkowej". 
Amerykańscy panowie Zachod

nich Niemiec wybrali na wyko
nawców swojej woli najbardziej 
reakcyjnych działaczy zachodnio
niemieckich. Prezydent „państwa" 
zachodnio - niemieckiego, Heuss, 
słynie z tego". że w roku 1933 gło 

sował w parlamencie za udziele
niem nadzwyczajnych pełnomoc
nictw Hitlerowi. Nazwisko Heus
sa stało s:ę symbolem - określa
no nim ludZ.: p~aszczących się 
przed faszyzmem. 

Pierwszy kanclerz marionetko
wego „rządu'• z Bonn - Ade
nauer, rozpoczął swoją karierę w 
roku 1918. W wywiadzie udzielo
nym wówczas paryskiej gazecie 
„Journal" oświadczył, że jest „bo 
jownikiem antybolszewizmu". 
Adenauer był 'Ułwsze ściśle zwią
zany z oliga~chią przemysłową 
Niemiec, z Kruppem, Stinnesem, 
Thyssenem i innymi niekorono
wanymi królami imper;alistycz
nych Niemiec. 

lleuss i Adenauer dobrali na 
,.min'.strów" do swego „gab'netu" 
zdeklarowanych reakcjonistów i 
agentów imper:alizmu amerykań-

skiego. Są to: faworyt Ameryka- Program Heussa - Adenauera 
nów i mąż za uf an· a monopol!stów zawiera tak· e żądania, jak: znie
niemieckieh, min.ster gospodarki den:e ognm·cze11 dla niem'.~ckic:h 
Erhardt, dalej - płatny agent a- monopoli, dewaluacje: ma".'ki za
merykański. zdrajca i renegat .Ja chodn'.ej, ułatwienie kapitałowi 

cob Ka'ser, który przeszedł do A-1zagran;cznemu penetracji Nie
merykanó.w po zdemaskowaniu je miec Zachodnich, przerwan'.e de
go rozbijackiej roli w Unii Chrześ nazyfikacji i ogłoszenie amnesfi 
djańsko - Demokratycznej w ra- w stosunku do skazanych zbrod
dzieckiej stref.e okupacyjnej przez niarzy h :tlerowskich. 

członków jego własnej partii. Adenauer oświadczył też, że ce-

. Obok niego zasiadają w gabine iem jego jest odbudowa Armii 
cie Adenauera dwaj przedstawic' e Niemieckiej i wysunął V.'Yra:tme 
le tzw. „Partii Prawicowej", któ- rew'zjonistyczne hasła w stosun
ra - prawie że otwarcie - pro- ku do wschodnich granic Nie

klamuje się spadkobierczyn'.ą par miec. 
t!i faszystowskiej oraz trzej przed Program Heussa - Adenauera 
stawiciele „Wolnej Paru Demo- zupełnie wyraźnie odsłani·a istotę 

kratycznej", reprezentujący inte- polityki anglosask:ej w Zachod- , 
resy dawnych hitlerowskich kół nich Niemczech. Program ten do
urzędniczych i reakcyjnej inteli- wodzi, że ameryka1iscy władcy Za 
gencji. chodn eh N;emiec pragną uczynić . 

Program tej reakcyjnej kliki, z tego kraju swą bazę wy1>adową 
zowiącej się „rząclem Zachodn:ch i fm.-pot·ztę mono)lolistycznego ·ka 

~Niemiec··, sformułowany został·;" pitału USA w Europie. Toteż po

Sługus 
przemowieniu, wygłoszony:n lityka ich, zagrażająca bezpiecT.cń 
przez Adenauera w parlamenc e stwu krajów miłujących i>okój, 
w dn:u 21 września. Przemów~e- wywołuje zdecydowane potępie-

skazony na karę śmierd nie to n·ejcdnokrotn:e przerywa- nie ze strony wszystk'ch narodów 
ne było śmiechem i iron~cznymi demokratycznych. .l ito - papuga imperialistóvv 

WARSZA \YA (PAP) - S:.}d Apa- k 
lacyjny w Warszawie rozpatryw:.:ł 0 ·rzykami deputowanych. Nawet ~11011011011011011011011011 OllOllOllOllO!lOllOllOllC>llOllO!IOllOllO!ICllO!I 

sprawę Leona Kukli1'1skiego, o.;karż:i- cl, przeważnie starann e dobrani 
ncgo o działanie na szkodę narodu dz!alacze reakcyjni, nie mogli pe.
polskiego. \vstrzymać się od śmiechu, gdy 

Kukliński, z pochodzenia Kaszub, Adenauer oświadczył, że ,;d1: ęki 
podpisał w 1939 ro!m volkslistę. z no- statutowi okupacyjnemu i statuto 
czątku okupacji przyjechał do War- wi Zagłębia Ruhry, a także plano 
szawy i wkrótce zgłosił się do gest.a- wi Marshalla, Niemcy są ohec
po w Al. Szucha, gdzie otrzymał sta- n'e fic'ślej związani z zagrani
nowisko tłumacza. Podczas okupacji cą, 0;ż dawnieJ"'. Śmiechem rów
widywano często Kuklińskiego w to
warzystwie gestapowców i SS-manów nież powitali deput0wani zapewnie 
na libacjach w rozrywkowych loka- n·a Adenauera o „sukcesach" poli 
lach i restauracjach. tyki gospodarczej marionetek z 

Kukliński wydawał obywateli pol- Bonn. „Sukcesy" te to - jak wia 
skich w ręce gestapo oraz szantażo- domo - nieustanny v.rzrost beuo 
wał osoby prześladowane przez Niem bocia i spadek stopy życ:owej lud 
ców. ności niemieckiej. 

Kulisy pewnej ambasady 
W nocie przesłanej ambasadzie ~u-

1 
czowskiej ochranki) w nmd&i.! ma-

gosłowia,~kicj w Warszaw:~ \V d':1iU ! I Radomir Szaranowicz jora, zrzucił mundur i wdział trak 
30 wr7..esrna br., rząd poLsk1 stw.er- po zakończeniu specjalnego kurs:.i w 
dzil że obok n;ezbitych dow.)'JÓW dżilasowskiej szkole oszczerców i óy 
uprawiania sxpiegostwa przez nie- krajami demokracji ludowej dla roz wersantów przy K'; KPJ. 
których przedstawicieli rządu ,iugo- budoWYwa.nia. sieci szplegow~kiej na Po ;pobycie w Bułgarii i Rumul!il 
słowiańskiego, jalt Petrovića, Milića, rzecz a.nglo-amerykańsklego wywia- przybył we wrześniu 1948 r. do P·;)~-
1>od auspicjami ambasady jugoiłil- du. ski na stanowisko radcy ambasady 
wiańskiej w Warszawie prowadzona Placówki dyplomatyczne jugo:;ło- jugosłowiańskiej w Warszaw:e, -0-

jest wroga wobec na.rodu I państwa I wiańskie, działające w krajach de- bejmując jednocześnle funkcję fr.w. 

polskiego, akcja dywersji politycznej, mo.kracji ludowej zamieniono już od kierownika partyjnego na m1ej~ee 
świadcząca o ca.łlrnwitym związaniu dłuższego czasu na zwykłe ośrodki Serbiisławy Kovaczewicz, która ida

się r.tąlłu jugoslnwiaiiskiego z oho- s!:Piegows-ltle. Wszyscy pracownlcy, niem Belgradu nie wykonywała na-
zem impe.riallstycznym. którzy n:e zgadzali się z taką dzia- leżycie swych obowiązków. 

P 
Petrov.:ć n:e jest pierwszym Jug0- ł~lnością zost.ali ~sunit:ci i zast:ip:e- Wyposa.7.ony w specjalne pełnomoc 

Ot t d I · ·• I k • • ONZ sławianinem, którego wyszkolon:> w ni p~zez s,pecJal~1e wyszkolonych a" n:ctwa i dysponując Slpecjalnymi szy 

r. es e ega Cl po s I e1 "W' Belgradzie do akcji zbierania m!lte- gentow Ran.kov1cza. fnroas.mc' :s, Z.PRl.telgkoawsvu;_aą rwozpoPcozlsącłe,dkz.ioa_..:;i„_-
riałów SZ!Picgowskich, przezn;:.C'Z'>- Bezpośrednio po opublikowan:u :re li\, ""J 

• k k • G • • nych za pośrednictwem tHowców dla zolucj: Biura Informacyjnego, a:nba stając z IJ)Om.Ocy ludzi dobranych do 

przeciw rwa wym egze UCJ om w reCJI wywia.du anglo-amerykańskiego. sada jugosłowiańska w Warsz·;iwie tej pracy, między którymi znajd:)\va 
Nota polska z dnia 30 września "''Y otrzymała po!ecen~ śpies~eiro. pr~ ła się attache kulturalny,' Bogdiua. 

LAKE SUCCESS (PAP). Na po stanąć w obronie człowieka, nie- nawcza stan~e się instytucją osła- mienia 8 nazwisk pracowników rói- gotowania spisu ~ob, z ktorynu m(I~ Clpłicz ,.specjalistka" od spraw pc.l

siedzeniu Komitetu Politycznego· słusznie skazanego na śmierć, by n~ającą terrorystyczną działalność nyc;l!, działów flJTl\J.aąady jugosłow:ań na by u~r~ymywa.c . stałe kontakty 1 skich. Rukav:na objął stanowisko sze 

uratować mu życie Lecz inter fasz"stów greckich. Co w tcJ· skieJ w Warszawie, od których do- przesylac .1m matl'.r1ały ~ropag~ncl_'!- fa wydzlału konsularnego, żeby z:l-

delegat polski dr Suchy wygłosił · · · · - " I Z 1 k Rallz1ecl ie pewn:ć sobie w ten sposób kont~,t-t 
, . . . . wencJa taka me nastąpiła. sytuacji Komisja Pojeclnawcza za maga się natychmiastowego opusz- we, prz<!ctw '° w ąkz 0~~11 1 

·. • bl' . . ó' . -"' 

Przemow1emc w obronie 1>atrio- "·Ianu•'. lski' dale·)· za·zi1acza, z' e . „ Ż d d . rzenia ter:v. torium Polski w Z'.via.zku mu i krajom demo racJ1 m oweJ. z !PU 1cznosc1ą. :P zmej jednak u-
n m1erza uczymc? ą amy o powie ł · · · 

t , k' h ł · · h · z ·akc;ą pOO'\\iażania potencjału u- Potem przyszły konkretne f.J:-my suną się w c:en i występował ty;ko 
ow grec Ie , zape nta]ącyc wtę więźn:ow:e polituczni w GrecJ·i dzi na to pytan:e - ośw:adczył 1 d \VO." 'czas, k i-·'y trzeba było da\\'af. 

J bronnego Polski. nowej działalności. Przysy llllo o " .<=Y -. 

zien'a obozy koncentracyjne 'są w bestialski sposób torturowa ManuJski. Polski i rozpowszechniano w rozmai- zadania W$półpracov."1l:kom. 

G " M' ł · · St k' k' I b l p d · k 't t p Nie ma uczciwego Jugosłowianina. t h 
rec11. owca zaznaczy , ze 111. osun 1 w grec ie i o ozac i rzewo mczący om1 e u ear ty sposób tysiące przygo ow„myc Agenci titowscy zachowvwall s!" 

ł . który by z oburzeniem n:c po:~?ił • " 
wbrew ob udnym oświadczeniom koncentracyjnych mczym nie róż son uchyli' ł s · ę od odpow.•edz·.·, pod już uprzednio w Belgradzie broszur nie jak goście zaprzyjaźnionego n, :n':-

tej wrog-iej działalnofri agentów im- • t 

delegata greckiego na posiedzeniu n:ą s'ę od prakt~k, stosowanych kreślaJ·n_c, że ,,ze wz!!lędów proce periali~tycznych przeciwko nara.1.lm i paszkwili z przemówienia.mi "core stwa, lecz. jak wrogowle, którzy ma-

,.Komisji Bałkańskiej" - został w Oświęcimiu i Buchenwaldzie. ~ i państwom demokratycznym. ronie tylców" titow~kich. Używano do te- ją za zadanie potlkopywać a.ufor:vtet 
· duralnycl1" nie moz'e zez\Vol'c' l?O celu stu·'entów i uczniów J'ugo- rz<>du i partii R~-•·nyjne domn1·11y i 

w sobotę rozstrzelany w poblizu' Delegat grecki -zaznaczył mow- · wa~ po;:te::iowan!e takie stało s:~. ,iuż - „ "' · ~"""'~ "~ 
~łowiań~kich w Polsce, którym •zqd plotki stawały się ulubionym lem&-

Aten wybitny dzialacz związkowy ca - świadomie wprowadz'ł w obecnie na dyskusję w tej spra- metodq dz:ałan:a . jugo;:łowiań,;l;:'o::h polsk: dawał w;;zelkie możli·.vof<:i tern oficjalnych 5ilrawozdań funkc.'o-

D G · J k' J:ł d rr ·t t p l ' t · D S h b ł · placówek dyp!omntycznych, przvto- . 
emonstenes eorg1u. a 1e • ą "'om1 ~ o ! yczny, zapew- w.e. r uc Y Z'l· ra ponowme studiowania - i innych .Jugosło·.vi:i:1 , nariuszy amhasady, a ł"czenie :!>ii-. z 

· I I · • czę niektóre fakty, rzucające swi>1:l.:i · .., 
kroki zam'erza podJ'a_ć Bałkańska niaJ·a_c obłudnie, że wyroki śm1er głos, podkreślaJ·ąc, że c we z1 o zy pozostałych w Polsce już od ~zasu reakcją - now" ta)\tyk" walki. 

nn maralny upadek kliki rz~dzącej h •r "" 

Komisja Pojednawcza w związku ci n'e będą wykonywane. c!e ludzi n'ewinnych. W tym wy- w Belgradzie. Kl!ka ta wykorzy~'.a- wojny. Do rozpowszechniania tyc Całą tę „robnt~" przeprowadwno 

Z tą n·iesh'chaną zhrocln'1 ą?. - za- Jeżeli egzekucJ·e w .G.recJ'i b.ędą paclku n;e można więc zasłaniać · kl d · · · · materiułów używano un;~dniltów dy przy akomr>an:amencle obłudny1·!t 7a 

" ł d ra u a y o SOJUSZU : wza.1emneJ p(.- plam:it„cnnr. eh ambasady 1 pok-:o- i' . T't . wt . . , 

Pytał delegat polski. nadal trwa y, to Kom1sJa Po3e - ~ię „wzglE;dam\ proceduralnymi". mocy ze Związk'.em Radziec:u.:11 : J pewn en 1 a o nie rącan:u się a.) 
no im wy;;zuk!wan:e nowych 0ś:-.)d- spraw , ·c•.vnC(tr;wych innych kr;i iÓ .':. 

Delegat Ukrainy minister Ma- ·O(XXXX)()Cooou 'X)()OOO(;ooooocxx.:~ kó1.v 'v każd:vm n1~eśc:e. Rozbuiow1- ale fakt;v poVJ1"ższe. jak i spra'N~, o-

nu·lski poparł w całej pełni inter no aparnt. który miał za Z3.danie mówiona w nocie polskiej, śwh·J~zą 

pelację dra Suchego, podkreśla- Bułgar· .·a w-ypow1·ada iiledzić, jald odtlźwi«;k miała rezolu- jaskrav:o o l,;;on~. i.e t'.towcy '1:c ·1~ra 
U nło-..r~ cJ·a Biura Jnfonnaryjnego w woJsl~u. · 1· · · d d · k' d 1 1 

J·a_c, że w Grec3"\ rozstrzeliwuJ'e VV n!cza t ''"•· ".ieJ z ra z1ec te j 7'.:a.·1.-

, wśród młodzieży, w zwią'Łl•ach nwo · · d 1 t · J l „ · 

s·ę codziennie dziesi:'}tki ludzi. nosci 0 ery orrnm ug0s a .vr1 , 

- r 6""'hu ... .-on1··czn••--- z •u„o lli:::.#awią dowych i \V jllłlYCh organizacjach. wtrącają się wszelkimi sposobami W 

Georgiu został skazany na śmierć 0 u.._ ~ ~ ••• ... '7 ..::. Wi~lkic fundusze reprezent:J.cY.i- sprawy wewn~trzne Innych knjów, 

i stracony, choć n:e można było SOFIA (PAP) _ Bułga1·skie Mini- Władze jugosłowiańskie wysyłały cieli do wi~zicnia l~1b internując w 

1

. ne, które da'.•:nicj. w.ykorzystywano działając pneciwko interesom d,•m1;-

wysunąć przeciwko niemu żad- sterstwo Spr::. w Zagranicznych wrcr na terytorium Bułgarii agentów obomch konccntracyJn)·ch. na luksusowe prz:·nęc1·a , przeznacz0- kracji. \Vylmzal to rówuież w taki . 

nych konkretnych zarzutów. Ma- szpieg-ów, którzy prowadzili działa!- . . no obecn:e na rozbudowanie sitl('i pełni praces Rajka. 

nui]ski przypomniał, że delegacja czyło ambasadzie jugosłowjańskiej w ność dywersyjną i antybnłg-arską pro- F~k~y t.e dowodzą! ze władze JUg?- I szpiegowskiej. Każdy deleg;;it, U!:'zed Jako S'ZCZfrzy jugosłowiańscy Jlll-

. k , tk Sofii notę wypowiadającą umowę o pagandę. Rząd jugoslowia!1ski, wbrew ~łow1an~k1e na~u~zaJą ko11~ek~Yentn1e nil;: i z·wykly pracownik wykorzysty- trioci - my etniZTo.nci polityczni w 

ukraińska zwróciła się na ro o ruchu granicznym. i1ostanowieniom ·umowy,,stawia prze- I systcmatycznte .po:.tanow1ema umo- wany jest do zbierania informacji i Polsce, potępiamy jak najo;;trzP.j tr 

przed straceniem Ilemonstenesa Nota stwierdza, że umowa była szkody obywatelom bułgarskim, mie- wy 0 ruchu granicznym. n:e wolno mu wracać do ambasady wrogą d:.;hlalność przeciwko bratnie~ 

Georgiu do przewodniczącego wykorzystY'vana przez obecny rząd szkającym w Jugosławii, gdy chq \V tych warunkach rząd bułgarsl;:! z pustymi rękam:. mu narorlowi polskiemu i innyni za

Zgromadzenja Generalnego Romu jugoo;łowiański w celach wrogiej dzu1 oni powrócić do Bułgarii. W szeregu ~mu~zony j~s~ o4wiad.czyć. że nie m1„ Typowym przedstawicielem titow- przyjaźni1mym narodom, widne w 

la z prośbą o interwencję, by wy- łalności przeciwko narodowi bułgar· wypadków rząd jugosłowiańo;;ki skon- ze mę mrnzac za związany na przy: skiej dY'plomacji jest radca ambaE.ł- tym jeszcze jeden 1łlowód morahwgo 

:rok nie został wykonany. Wystar skiemu i Bułgarskiej Republice Lu· fiskował dokumenty i paszporty oby· szłość postanowieniami wspomniane] dy jugosłowiańskiej w Wa~nwie, upadku faszystuwsko-gestapowsidej 

czyło _ po>•riedział Manuilski _ dowej. wateli bułgarskich, wtrącaj<le okazi· umowy. I Ivo Rukavina. Agent UDB (rank·JV:-· I kliki titowskicj. 
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lAtK LON(10ti 

1 

Od dwóch dni męczyłem się na podwórku więziennym. Praca 

była ciężka, wykpiwałem się więc od każdej trudniejszej robo

ty, bezczelnie udając chorego. Robiłem to z głodu. Nikt nie może 

ciężko pracować o chlebie i wodzie. Teoretycznie raz na tydzień 

otrzymywaliśmy mięso. Nie zawsze jednak dochodziło ono do 

każdego z więźniów, a zresztą było tak doszczętnie wygotowa

ne, że otrzymanie lub nieotrzymanie porcji było rzeczą zupełnie 

obojętną. 

Dieta chlebowo-wodna posiadała jeszcze jeden istotny de

fekt: na minimalną ilość chleba szła dowolna ilość wody. Racja 

chleba wynosiła ze dwa kęsy, racji zaś dawano trzy dziennie. 

Wodzie istotnie nie można nic zarzucić: była dostatecznie gorą

ca. Rano nazywała się „kawą", w południe wznoszono ją do 

godnbści „zupy"• wieczorem zaś udawała „herbatę". Więźnio

wie naeywali ją ,,wodą magiczną": rano ukazywała się poczer

niona od skórek palone~o chleba, w połuJ.ni~ występowała jako 

woda minus barwa, plus sól i nieliczne oka tłuszczu, wiec~ra

:rni przybierała kolor purpurowo-brunatqy.. k~órego pochodzenie 
.wzbudzało oewne watoliwości. Tak. n: ~\ mogę zaprzec~yć. her-

batę sztukowano niewątpliwie, woda za to była najrzetelniej Do obowiązków starszego do-

gorąca. zorcy należało używanie kija. 

Żyliśmy więc jak wiecznie głodne stado w owym więzie- St~ł ~a ~rnmi .- i u~a~ał. Gło-
niu hrabstwa Erie. Tylko „długoterminowi" wiedzieli, co zna- dm. bi.edacy me. n:ogh mgdY: r<;>z 

· ·' d t K · · h 1 · · b · stac się z nad::ieJa zagarnięcia 
czy Jesc o sy a. arm1ono 1c ep1e3, przy naszym ow1em -

·k · b t · · t h l'b · a1· ·, d dk dwu kromek chleba. Przez cały 
w1 cie ez wą pienia wys ryc nę i y sprawie iwosc na u a, . d k . . ktyk· 

zakończywszy grzeszny żywot w terminie przeznaczonym dla cdz~s.Jetna. moJe
1
J .Płra. : nda-

k 'tk· h" Dł t · · · · k 1. t h 1 zieia a me spe m a s1ę mg y: 
nas „ ro 1c . ugo ermmow1 m1esz a i w ym samym „ a - k'. d. d ł h · 

1 " t ·d ł · · h · 1 · · . ·iJ ozorcy spa a na c c1wą rę 
u na par erze, wi ywa em więc ic esencJona ne pozyw1eme k h 1 'b . 

· · t · , b ł k " k k, d · . ę zuc wa ca w sposo meza-
1 nawe nieraz pro ovrn em u rasc parę ęs ow, po aJąc im d . b' . . k . t 

misy. Trudno. Człowiek nie może żyć samym chlebem, zwlasz- ""'.0 . nły i szyD KI Ja siągk y~r:y-
d d t · , t ł C d . . ł b' d . . steJ apy. ozorca zna om1c1e 

P
cza.dg y gdo. oshaJe zoy · ,ma do. ,o o n:m.e, umm em soł ie ra z1~. mierzył wzrokiem odległość i ty 

o wu mac pracy na po worzu w1ęz1ennym wywo ano mrne 1 k b'l . . . 
. . . . , . e rą o i w swym zyciu, ze 

z .cell i nuanowano ~1tałym dyzu~nym, czyms w .r??zaJU pomoc- chybić już nie potrafił; poza 

nika dozorcy „hal~u . Rano i wieczoren: rozno~ihstny. c_hl~b ~o tym miał zwyczaj odbierania 

celach: W połudme stos.owano metodę mną; kiedy w1ęzrn.o:"'ie, winnemu za karę należnej mu 

wrac~Jąc z roboty d;,ug1m, zwartym szereg;,~m, podchodzili d() legalnie kromki l. odsyłania go 

drzwi ~asze~o „hal~u , nakazywan.o nn łamac r:ytm marszowego do celi na obiad złcżony wyłą-

krok':1 i zdeJm?wac ręce z ram10n ~x>przeclmka. W samych cznie z gorącej \vody. 

drzwiach bowiem podsuwano drewmane tace, pełne kromek Niekiedy, w czasie gdy w ce-

chleba. Tuż obok stał starszy dozorca i dwaj jego pomocnicy, lach pokotem zasypiali głodni, 

dozorcy .młodsi. Jednym z tych młodszych byłem ja. Do obo- ze sto albo i wjęcej kromek 

wiązków naszych należało podawan'.e chleba w momencie, gdy chleba poniewierało :;ię w kącie 

długi szer.eg więźniów mij~ł drzw.i. Ki.e~y opróżniono moją tacę, izd~~ki doz?rc:y_. Zdawać się to może absurdem. Ale przypo-

~olega zaJmował i:atychm1ast mo~e mieJsc.e z pełną tacą.w .rę!rn. nm11my so~1e,.1z zasadę te.g? absur.du wpajano nam najusilniej 

... otem P.rzychodz1ła ~nowu. k~le} ~a mnie. Szereg ':"1ęz1enny przez ca~e zyc1e. My, starsi i młodsi dozorcy, gospodarowaliśmy 

sunął m1ar.owo, a kazdy w1ęz1en sięgał oraw~ reka i chwytał oszcz~dme w naszym „hallu", wzorując sii: na tych którzy rz'l„ 

kromke cllleba„ cl.za dobrami c.vw'ilizowanel!o świata. 'ln. c,., n_).. 
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Gospodarskie troski Rady Zakładowej 
PZP B Nr 2 przygotowują ~i~ do 

„ '~~p·6'~: ~ o 
~ ~: < ' 

r Chociaż jesień dopisała w tym 
roku, jednak nieuchronnie zbliża 
.się zima. Każdy zabiega już o 
zaopatrzenie się w opał, o zabe21pie 
czenie swego mieszkania oraz 
zgromadzenie zapasów. 

Pooobne ~ospodarskie troski 
111ają również Rady Zakładowe na 
.szych fabryk. Muszą czuwać, aby 
centralne ogrzewanie działało bez 
zarzutu, aby dachy zostały na· 
iprawione, stołówki .zaopatrzone, 
jednym słowem winny pod każ· 
dym względem zapobiegliwie przy
gotować fabrykę na okres zimy. 

W PZPB Nr 2 sporo tych prac 
już wykonano, niemniej jednak 
jeszcze wiele zostało do zrobienia. 

• ZIDIY 
~iem by~ przeprowadzona w krót I nasta?iel'.1 ~padóV: ~esiennych trze I ~o~ni~~w produkcyjnych, aby po-
kim czasie. ba rown1ez oczysc1ć kanały. sw1ęc1h na ten cel nieco czasu . 

Prace przy reperacji dachów. Niektóre prace muszą być ko- Szereg ofiarniejszych jednostek 
prowadzone łJrzez całe lato, zosta niecznie ukończone przed zimą. na pewno zgodzi się przyjść po 
ły już ukończone. „Dwójka bawełniana" skarży się godzinach pracy i wykonać konie· 

Są jeszcze bardzo pilne roboty je~nak i:ia brak r_ąk roboczych. Są czne roboty, aby nie dopuścić w 1.~n 
związane z czyszazeniem rynien n~ dz1my, ze Organizacja Po~stawo- sposób do zmarnowania się dobra 
dachach szedowych. Jest to ważn wa, ~ada Z~kładowa ~~czme .z dy J?aństwowego i. społecznego jakim 
z t 

0 1 
d . . e rekcJą powmny .zmob1hzowac za- Jest fabryka, i aby załoga miała 

u~ t wzg \ ui ze rynn~ te w c1ą ł-Ogę i zobowiązać ją, aby roboty odpowiednie warunki pracy i by
g _ a, a zapc ~ ~ sa?ze i kurz. w_ I te :ostały w_y~onane w t~rminie. tu podczas zimy 
n1ektorych rosrue zielsko. Przee. Mozna iprzec1ez zaapelowac do ro- M. Szumska 
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Amerykanie ~ubią konie ... 
l'mrs:tclmie H'iadomo, il! amPTdrmisc.1· .,l.:olo11i::ator::y" i „tury;ci" u!i· 

lujq H'yrrn:ić = E11rop,Y 1r.<;;yttlw. ro w:cdstarda poirnf.11irjs:r1 u:artość mu• 
terfolnq fab te: sluż,1·ć mo~„ srwbi:moici i ro:ryrrnć nurl:qcych sir 111ilio11r
ró1.c. f'lyną :; Europy :a Atfo11tyl.: crr111e olJTazy, r::<'Źb)· i i11ne dziefo s:tuki, 
stare hsiqżl.:i, rękof}i.<y. 1111r11i1tl.-i. ::a!1:;1l>i itp. Zdar:a się nie!:icdy, ii. żar· 
łncz11i jan/;esi tn:c:yrwjfl tm·,i t<' spra1tie nabycia i przerl'ir:: ienici do t S.1 
cfllycl1. .. 1.-at<•dr, J.-11ściofót1, .<t.aroż,·t11vch ::amhów i im:ych gm11chów o 1def
hiej 1wrtości liistorycmrj. Dolarow_nn „<mrtttorom" ;:; trudem moż1w UT· 

per<rradou:ać, ir u: Europie ·"! jednał: perme r:ec:y nie cło nabycia, 1w11:('t 
za doftiry. ie clrcirl'Y i11sty11kt posiadania musi mieć rwu·ct 1i Amerylm11órv 
Stl'oje gnuiice. 

Załogi fabryk podnoszq ·-„-- jakość produkcji I wzmagają tempo pracy 
Najbardziej cieszy Radę Zakła· 

<Iową fakt. iż zdołano na cnR D o redakcJ"i ,,Głosu" w dalszyn1 ·v·~·1n .:.rodo=1· ·ku 1· '" ran1acl 1 1" u P d · · · h ·1 przepro\i,;adzić jui: remonty trzech "" ·' w " "· " l •t .:
1
1 rzez po niesienie ruc u wspo za-

O tej chciu:ofoi, htóra pr:ybiera ni era: formy ::gola osobli1ce, świadczy 
m.in. fakt 11astępujący, ufcrac:;ajqcy ju:i w d:ied:i11ę spraw i stownhów 
międ::.11wrodotcych. w;ród 1dcl11 lupórc, wy1l'ic:io11ych prze:11 hirlerou·
ców z Polski :nalazła się tei stadnina rasot{'ycl: /ami arabshiclr, 1.-iórą 11lo
ko1m110 gd=ie., w 1'vil!mC=l'th Zarlwdnich. l\ząd IW. u:ied~qc o tym, kil
J.·al.:rotnie upominał się u olrnpacyj:1 .l'f~l1 11lad= mnrrylmńshich o ::erot sta
dniny. Zabiegi le t<'ycl11l~ tnl.-i .</mie!... ;r ... 1u.>1!·11e;w pi<Jf:nego dnia : polr
cc11i•t tychie u:łm/;;. tt lir•:; u iE"cl:" i =:~ody prntt l'f!O 11 /africiela, tj. R:qdu 
/'1,/.•kiego. rn.wn·c k1111ie :1Wdr 11Tufr::im1e efo l S I. 11.c!:ic ,.11'Siąl.-łrH 11a domów robotniczych, należący.,,ch ciągu napływają infomiacje naszych łączności miasta ze wsią na rzecz wodnictwa, racjonalizatorstwa, 11y~tc· 

de· zarządu Nieruchomości. Co- korespondentów o zobowiązaniach i umocnienie i;ojuszu narodu polskic~o t~u oszczęd•1o~ciowego, przez wzmo· 
pra\\'da zobowiązano się wyremon .;chwałach przyjętych przez załogi ,; narodami ZSRR i krajów demokra- 7.enie wydajności pracy i pracę u~w;a 
tować 4 domy. Lecz jak nas za· icbotnicze w związku z Międzynaro- cji ludowej. <iamiającą, zobowiązali się prucow«ć 

ra:ie br: ;[ud11. • 

pevvniają towarzysze z bawełnia- c!o\\·ym Dniem Pokoju. Robotnicy P~IS postanowili podnieść nieustannie na rzecz pokoju - ja1c 

nej „dwójki", zobowiązanie to bę- PZPJG Nr l w~<lujność pracy. \-.'Ynika z nadesłanych korespondcn-
dzie dotrzymane jeszcze przed zi· cjl - robotnicy Zjednoczonych Z.i.· 

mą. Nie dopuszczą oni do tego, 2:'.l~o,~a PZPL: • 'r 1 - pfaze to.v. „Wólczanka" kładów Przemysłu Kapelusznicze~o. 

1 ego rocbuju p11Sll!/J01t'tlllie - w ję:yku T.-oclf>ksu J,·•mlf'!W - 1w:) a·a .<ię 
po prostri - kracT:iC':f.q, 1r .ięzyhu c{,·11lomat::c:mnrr - pog1tałce11it>m prarv 

1 :Kyc;;ajów mied:p111rodmtycl1 ... l\'ie majl)c =amil:rn ~re:n;notrnć :P .m·ej 
1das1111.ki, l<:(!d Rf' za po-'redniclltem su·cr:.o amlia.<uc/orn w 1V'lszy111rt1111ie 
:~fo.~il do U:qclit ( S.4 nnt-ę 71ro1„ąacy.i11f!, 1fomng"jqc ~ię :tcrotu rasoH·ej 

stad11i11y. be:prmrnie 11·y1ór:ionej do Amc•ryhi. 

aby robotnikom przeciekały dachy :3:nnlsk; - w (\blic:m święta Pokoj.1 Zakładów im. dra Próchnika, Zakła· 
nad głov:ą. ··oh0,„1·a_zała 81·ę ''".' 1.0·,„na•.: 1· pr"'e"""„ Korespondl;'nt fabryczny z Zakła· . · ~ • "• " • - ", t.r dow im. Więckowskiego, Zaktadów 
Również w fabryce żywo pro· ~zyć 7aległy plm ekspor·.owy, zwię;;:- tlów Przemysłu Odzieżowego „w.;i. CZPO przy ul. Szterlinga, łódzcy ko· 

v;adzone są przygoto:~;ania na zi: ~z::ć s~ercgi ucz<'stni.:z<1c-ych we współ cz:mka" donosi o uroczystościach, ja- lejarze i inni. 

Że Amcryhnnie 111/>iq lr.d11e kemie. nie nrn li ' tym nic :łr((o. Ryło by 
jecftwJ.· ;mac;;11ie frpiP_i. JCtfrb~· te ::am ifot<t!llia j 1!/IOdob:mifl m:r,/y :11 JIT:Cd· 

miot konie - nie l.:rarl=ione. 
n. D. 

mę. Przystąpiono więc do dezyn· i:awodnict\vie r.iac-y, podnieść licz;Ji.•- kie odbyly ::;ię tam w związku z :Mię
fe:·cji i odświeżania stołówki. Z I ność organizacji Ligi Kobiet i 1'o•i'. dzynarodowym Dniem Pokoju: „Ro
dniem. 1 październi~a. stołó\v~ę j P;·~~jaini Pol::iko-Ra·Jzicckiej. Zob.)- bvtnicy „Wó)czanki" solidaryzują stę 
zamknięto, lecz r~boty me potrw_a ,.-:azano się róv."Tlież prukroczyć u- z kla::;ą iobotniczą całci;o ~wiata we 

J·a długo Już n1ezadłu0o b<>dz1e · . . ·1 · l k' · ~'r · · · 
<_ • • • "' • " chwalony plan cnczędno::;ciowy. \·,·spo neJ wa ce o po ·oJ. n 1m1eni~1 

tam czysto I ciepło. Pom1eszcze- całej załogi naszych zakl:!dów przo-
nia na zapasy zimowe dla stołów PMS downice pracy - tow. tow. Arciuk i 
k i. zostały zabezpieczone i nie ma 
obawy, aby kartofle zam. arzły lub Robotnicy PMS w Łodzi pisze Urbaniak of.wiadC'zyly, że w szlacl1ct;.. 

Przemysł ·odzieżowy uła{\via 
pełny· roz\vój '1\7Sp_ółza"\\70dnict,va 

1 ł ram korespondent fabryczny z P.US, nym współzawodnictwie pracy, to- , Do nieda:vz:ia obowiązujący?' prze 
warzy\Vla u eg y zepsuciu. . . . 1 myśle odz1ezowym rerułamm w 

b tow. Latocha - postanowili wzmoc czącym się pomiędzy zakładami prze- ,. znaczl1.)7m stopn:u hamował rO'.twój 

ków, to jednak nie zostało uię•e w 
odpowiednie ramy organizacy,ne ::. 
nie mogło osiągnąć swego szc-7-yl'nve
go punktu. Pragnąc usunąć tę ·:i:>1 :it
nią przesz.kodę, Zarząd Gł(nvny Zw. 
Zaw. Prac. Przem. Odzież.01v~go, we
spół z CZPO. opracował ostatnio no
wy reculunin, nadający okre3loay 
kierunek ruchow~ wspólzawod:1ic
twa. Uwzględnione są w nim ',rzy 
podstawowe formy współzaw,)(lnic
twa ipracy: indywidualne, zespołowe 
l mięchyfabryc:me. 

wy nowej rzeczywlstości pol k!,~j. 
Bowiem trz.ykrotna, nieusprawi·~jJi.
wiona n;cobccność zy pracy polbCl
wia go za;~zczytnego miana ucz,~s!n~
ka socjalistycznego wspólzawod11ic
twa, a jego działalność społ~.:ma 
znajduje swe odbicle w doda!n;ej 
punktacji osiągn:ęć. 

Gdy nadejdą chłody trzeba ę· swą czujność wobec wroga klasowego, myslu odzieżowego, ,;Wólczanka" zaj współbwodnietwa. Choć ogarn:alo 

d. „·ie ,..,rzewać wsz"'Stkie sale pro· 
d;kcy'{ne. I 

0 
ty~~pomyślano. w \~_o_b_ee __ sa_b_o_ta_ż_y_s_to_' w_, __ P_ra_c_o_w_ac_' _'_v_n_1;...ie_p_r_z_o_du_ja-=. c_e_m_i_e_js_c_·e_"_. _______ o_n_o_c_o_ra_z_s_z_e_r_sz_e_r_z_e_sz_e __ P_r_a_c_o_V\_rn_:_-

stopniowo uruchamianej przędzal· 
ni odpadkowej, roboty przygoto~ 
wa\Vcze do założenia centralnego 
ogrzewania są w pełnym toku. 
Jak nas zapewniają fachowcy, :za 
tydzień wszystko już będzie goto
we. W fabryce widać tu i ów
dzie potłuczone szyby. Trzeba ko 
niecznie oszklić okna przed zimą. 
Jest to poważne zadanie. bo w 
tym celu potrzeba około 300 me· 
trów kwadratowych szyb. Mate· 
riał jest, lecz z powodu braku lu· 
dzi ~aca ta będzie oddana do wy 
konania Państwowemu Przedsię
biorstwu Szklarskiemu. musi bo-

PZPJG 
- "Dąbrowa" 
wykonały 

plan roczny 
Dnia 3-go pa7..ciziernika o ~0iz. 

21-cj - 1Pi··ze tow. Edward Ni~"''a
domsk; - załoga przędzałni PZP.JG 
- oddziału „Dąbrowa" wylc,rn·iła 
przedterm:nowo plan roczny. 

Obecnie robotnicy przędzalni w o
parciu o v."Spółzawodnictwo pracy, 
zdając sob:e s·ptawę z tego, że prrd
terminowe ·wykonanie planó·N pro
dukcyjnych jest :powa~nym wkła\.!cm 
do dzieła utrwalenia pokoju, n:e u
stają w dalszych wysiłkach :>roduk
cyjnych. Załoga dąży obecn:e d·> t<:
go by do koi'l.ca br. dać krajowi j~k 
najwięcej gotowej ![)rzędzy. I przę
dzę tę otrzyma. 

~'!-0~ę::v:: naszej walki 
Dzielnica Sródmieiska-Prawa-docenia doniosłość szkolenia partyinego 

K 01nisja Szkoleniowa Dzielnicy 
śródmiej!lkit~j·Pro.wej zorganizo

wała 38 kursów szkolenia podstaw<>
wego, skupiając 1.138 słuchaczów -
oświadcza na wstępie naszej rozmo
wy tow. Capf, przewodniczący Ko
misji Szkoleniowej. - 20 z tych kur
sów rozpoczęło j'ut zajęcia w ubieg
łym tygodniu, pozostałe zaś przystą,
pią do swych prac w najbliższych 
dniach. 

- Czy znaczy to, że zdziałaliśmy 
już wszystko? Nie, właściwa. praca 
Komisji Szkoleniowej leży dopiero 
przed nami. 

- Na Kongresie Zjednoczeniowym 
Partii Robotniczych tow. Bierut po
wiedział: „Bez poznania zasad mar· 
ksizmu - leninizmu, nie można roz· 
\1-iązać prawidłowo tych podstawo· 
wych zadań, które wysuwa przebieg 
walki klasowej i proces normowania 
;,ię nowego ustroju". Cóż znacz:~ te 
sło\\·a? Znaczą one, :i.e szkolenie jest 
jednym z elementów, przy::ipie~zają · 
C) eh nasz marsz do ,;ocjalizmu. Zna
czy to, że Komisja Szko!en1owa rnu<;i 
czuwać nad t~·m, aby i:ol'ganizowan:? 
kursy istniały nie tylko n:i formula
rzach spra\'rozdawczych, leci: r.by ist
niały na.prawdę, aby spelnir.ly swe 
zadania. 

W związku z tym działalność Ko
misji Szkoleniowych na bieżą.cym e
tapie 'vinna iść w trzech kierunkach. 
Mu;;irn~· tak zorganizować :;wo.ią pra
cę i tak podzielić między sob<! obo-

wiązki, aby każdy z naszego 29-os:r rezultatach szkolenia decydować będa, 
bowego zespołu opiekował się jed- sami słuchacze, ich zapał do pracy 
nym, a conajmniej dwoma kursamf. i sposób, w jaki przyswoją sobie wy
Musimy być obecni na wszyitkich za- kładany materiał. Słucnacze są róini. 
jęciach powierzonych sobie kursów, Zdolniejsi i mniej zdolni, bardzi::-j 
konti·olować przebieg nauki, poma- pracowici i leniwi. Naszym obowiąz-
gać w~·lda4owcom kierownikom kiem jest :1iy(: wszystkich -;ił, aby jak 
kmsów. najwięcej słuchaczy jak najlepi ~j 

Drugim, niemniej ważnym zada- przyswoiło 'Sobie rnatenr.i. Przed w;;
niem, stojącym przed nami, to orga. kładoweami, wizytatoc9mi z Komisji 
nizacja terminowej sprawozdawczo- Szkoleniowej i lokalnym kierownl ;. 
ści. Tylko tą drogą będzien1y mogli twem kursu --toi poważne ?.adamc. 
nuec zawsze pełny obraz sytuacji Muimy stwov.yć aktyw kursowy. 
szkoleniowej na dzielnicy i pośpie- tzyli zespól towarzyszy, .\:tór-1 dzięr.i 
szyć z pomocą km·;iowi, wykazujące· własnemu wrsokic;1m poziomowi mo
mu bądź słabą frekwencję, bądź nis!d ż1• pomagać w pn11;y drugim \owauy 
poziom wykładów. szo;,1. 

- Trzecie zadanie, to organizacja (•gromny jc~t za,;ii;:~ ~racy Komi-

Wspólza wodnictwo 
indywidualne 

- glosi regulamin - obejmuje tych 
W8Pólza.wodnlczących, którzy po
przez indywidualne zobowiązani" cą 
żą do uzyskania jak najlepszych wy
ników i drogą stlaC'hetnej rywa.llza
cji wzajenmt'j świadomie reali.ad~ 
orólne cele współzawodnictwa pra· 
cy. Współzawodniczą.ry przykla<lem 
swoim i o&ląrniętymi wynikami ll· 
&wla.damiają resztę z~łogi o płyną
cych ze współzawodnictwa kan:vś
clach ogólnospcłecmycb dla dobra 
klacy ro-botnic.iej I tym gamym mobi
lizują Ją. clo udziału w tym rucha. 

systcmatycznego szkolenia wykładow !:-j1 Szkolen:oweJ. Wymic:iitem tylko 
ców przy pomocy seminariów i kur- czt!'ry najważ~i,:ojsze E~rnwy, który
sów samokształceniowych z udziałet"l mi 1,: uc:ii się on:, zają( ,Testem pe-
w;;zystkich wykładowców. wien, ii jc::li po tej linii rozwinie ' 1·~ zespolowe 

Kontrola i pomoc w pracy wykła· praca na;;zcl?O 29-osobo\\·ego kolc!<ty-

Współzawodnict~vo 

dowców, prawidłowa sprawozdaw- wu, przyniesie ona pożądane rezulta- jest wyis7~1 form~ ws1tółzawodnir
c1.08ć oraz szkolenie wykładowców, , to I ty, j11kimi winno brć to, iżwniespeł- twa. cbcimujqcą rchotniki>w. zori;ani 
cz~·n:iiki, ma.i:}Cc na celu usprawni<'- I Ila 4 mie~iącc 1.138 przeszkolony.:h 7.0~rnnyC'h w zespoły. ubicgl!jącc s~ę 
nic pracy i l'ltworzenie najlepszych towarzy.;zy zaąili kadry aktywu par· , o osb,rrni«;ric jak na.jleJJSzych \Yy111-
możliwo~ci n~uki. Jednak o istotny~h I tyjnego w naszej dzielnicy. k~w. Ferma. ta. przez podjęte 7.o1btJ· 

wi:p.aula I ich realizacje:, <lrolfą do-
~kun:tleni:>. metc!l ll~Y zbiorowej i 

n z •. es .• ę c· dom o· w m. es z ka I ny c h k.sztaltowanie solidarnoiid UC7.t':Hni-u ków ruchu, jest szkołą. kolektywnej 
pracy. 

buduje się na Stokach Współzawodnictwo 
Iloboty przy budowie 10 domó-.v botników zosb! już oszklony i wkrót międzyfabryczne 

Przemysł odzieżowy zde!:niował w 
sposób bardzo precyzyjny poj~cie 
przodownika pracy. A w1ęc: „~>rzo
downikiem pracy może być nazwany 
pracownik, który conajmniej w 
dwóch kolejnych eta.pach U7;ysl,ał na 
grody za zwycięstwo we współzawod 
nictwle indywidualnym, względnie, 
który w przodującym zespole dwu
krotnie uzyskał największą ilość pun 
lctów, a. przodującym zespołem nazy-
1'-amy taki, który dwukrotnie, w l<o
lejnych etapach współzawodnictwa 
zyskał nagrody za zwycięstwo". 

Przodownik pracy, to pracowni!~. od 
zna.czający s:ę specjalnymi 7.alera mi. 
Winien być więc sumienny w pra::y, 
zdyscyplinowany, oszczędny. przeja
wiający pożyteczną inicja1tywę i wy
kazujący dbałość o mniej od s:cb!e 
dośw:adczonych towarzyszy p:·c10·. 
Przy .tym tytuł pnodwnHrn ::iie jl'st 
bynajmniej wieczny. Moi.no :(o utr.1-
c!ć na skutek dwu okolicznośc!: urlo
wodnionego przestQpstwa i .vy:iJlc
nia z pracy z własnej wi y. 

Jak wiqc widzimy. tytuł pr;:r:d J\'.'ni 
ka pracy w pt7..em:rśle odzleżowym 
jest doprawdy zaszczytn:'·m tytułc·n 
i aby go olrz)rmać trzcb:i rz;)~"l"<ie 
po.;.>racować n::.d sobą i... inn~·m!. 

.................. „ ..................................................... . 
micszkainych na Stokach posuwają ce zostanie oddany do użytku. St:i.n jest na.jwyiszą formą. współzawodnic 
się zgodnie z opracowanym planem, załogi pozostaje na razie prawie ee; twa. w przemyśle othieżowym, t>rzy 
We wtorek rozpoczęto montowanie zmian - '"e wtorek pracowało 90 której całe załogi fabryczne wn1cl
rusztowań w pienvsz~rm. budynkn, Judzi. niaJą i przekraczają podjęte zobt1· 

Ktoś mó~lby pom:--,„le~ . ż~ ~„::-ie 
„obwarowanie" panwra1ami m·)7.e 
odstraszyć niektórych. rr.nie.i p~">v
n:vch s:cb;e i swych s:ł. OkazuJr ;.:~. 
że jest wręcz odwrotni-.!. Od r:n·Di 
wejścia w życic l'lowefp r~g·;lamhu, 
ruth \'l<"SJJółzawo<lnll'twa w pr7emysle 
odzieżcwym znacznie przybrał na. sj
le. Dla przykładu możemy ;>cida:'.: n:-.
stępujące cyfry: gdy przed wprowa
dzen:em n owego rcgulam:nu, w 
pierwszym i drugim etapie wspólrn
wodnictwa w łódzkim prze:nv~!e o
dzież.owym bralo udział sześćdziesiąt 
procent zatrudnionych, to w tn·~c:m. 
etap!ę cyfra ta wzrosła do sied!'m· 
dziesięciu procent. 

I N& fll,DN6IE 
WSPOl'lAWODNICTWA Pq,\cv 

'---- ,, 

wi~zania. 
zaś w drugim muruje się już fund.:i.- PPB przystąpiło już do produkcji Każda z wym:enionych form w->pół 
ment. Siódmy wykop, rozpoczęty w ram okiennych i drzwiowych or.1.:: zawodnictwa omówiona je.st w re~u
'sobotę, jest już na ukończeniu, a w czyni inne przygotowania. do robó~ laminie szczegółowo, a odpowie'.inie 
środę zostanie zabetonowany. Jedno- końcowych, które przeprowadzone bę- paragrafy _n~a:ią n:=i _celu nie .. w}ko 
cześnie rozpoczęto prace przy trzacn da w poszcze.,.ólnych budynkach na· I wzrost ilośc~ 1 J~ko~c1 prod~kCJ1 · Dy-- . "' . . . scypl:na pracy 1 dZJałalnośc spolt:!r:z-
pozostalych do wykonania wykopach. tychnunst po pokryciu ich daehem 1 na również są punktowane. A więc 

Wzorowy tkacz z PZPB Nr 9 
W~edzą oni dobrze, że arty1<•1l U. K. 
16 je.st trudny w produkcji. ale w:c

Prace przy~ot;owawcze prowadzone trwać mają przez całą zimę. W każdy wspólzawodnicz.1cy po podpi
są nadal z niesłab!lącym nasileniea1. kwietniu przyszłego roku bovtfo.11 saniu umowy o współzawodnictwie 
Wypełnia się d1'łY wapnem i zwozi wszystkie mieszkania oddane zostan<! winien stać się nie tylko aktywnym, 
materiały. Barak mieszkalny dla ro- do użytku. ale świadomym uczestn:kiem b•1c!o-
............................... „ .................... „,,,,,,,,, ••• „ ......... ,,.,, .,,,,,,,, ...... :··············································· 

Poza tym nowy regulamin dopuiz 
cza do współzawodnictwa pracowni
ków dotąd stojących za jego nawia
sem: mechaników. brakarzy i ele
ktrotechn:ków, którzy napróżno do
bijali s·!ę prawa uczestnictwa we 
współzawodnictwie. 

Masowo garnie się do współzawod 
nictwa :młodzież, zachęcona nowrm 
regulaminem. Jak grzyby po d-:!SZ
czu powstają zespoły młodzieżowe. 
Jest :eh coraz więcej :, jak to mł1~
dzi, marzą o zajęciu wszy-~'<:ch 
pierwszych mlej.;c. Trudnoś'4i tc1.h
nicznc nie pozwalają jeszcza na z•Jr
ganizowanie tylu zc3połów ."flbi7-:e
żowych, ile :c:1 sic z głusza. Trud 'lr.:'.„ 
ci te winny być co rychlej urnnir;te. 

D\vie tajemnicze literki i cyfra: 
U. K. 16. - Dla tkaczy ten dziw

znak nie stanowi tajemnicv. dzą również. że są tacy mistrz:iwie, Nasi korespondenci f abr»czni pis'Zą 
którzy pot.raflą \.Vyt\varzać ten tov1ar ••• , •• • •·•·• • •• ,,.,,,,„, ···•·•.•·•·•, •••..• ,„,' •• •·••··• ••• „ ••••• „ •.•. ,„ 

zupełnie bezbl_ędnic. 1?0 takich w1a:i- p r a c o H' n a- c '-' 
nie tkaczy ;p;erwszeJ klasy na 1cz:y 
o.b. Jan Kokociński z PZPB Nr !l. 

105,7 ;procent baz:-.·. a w tym :oo I ~7'ypetn1·1.- s-7e zobo ..... 71azan1-a 
procent extry, oto rezultat prac? ,la- TT TT ~ L 

SPB 
s:1 i'11. na Kokocińskiego w drugkj .:ie1'.ii- w Państwowych Zakladarh Przemy loga Wytw6rni Nr G oraz pracowni· cowników Wytwórni Xr G. Praca zn

dzlc września. Nie potrzeba .11.12: ch:v s1a Gumowego, Wytwór:iia Nr G, po· cy Społecznego Przedsiębiorstwa B·1- wrzah. Zaponmiano o odnoczynku 1 
ba dodm.vać, że tkacz Kokoct:lski wstała konieczność prz(?nie~icnia pod oowlane~o, rlo których Rada Zakli1· posilk:ich. 8pieszono 5ię przy polo~c- r.ł · l 1 • h 
wraz ze .swym zespołem przys.ąpil s~acji, ~a;ilaj:wej fahrykt> , ... Pt:!cl, ..:o dowa Wytwórni "r G zwróciła się " niu każdej cegły, przy odkr~cemu 11ozszerzeme u ~ 1·0 e ,fi Wy Cu 
do konl·ursu. A ze;;pó! pod k:':!::>wn!c r.ov:cgo pomienczcnia. Dotychcza•o· pomoc. Ponieważ wypadek ten zoic- każdej śruby. \V poniedziałek rano o na kOl"ltraktowych 
twcm tak:ego mlstrza równi cl. może we pomicgzczenie podstacji ~ro?; i!:> 11;ał się z :\lięd7.yr1aro:lo\":ym D1fr•rn godi:inic 5,15 dokręcano ostatnią ~rn-
się poszczycić niezgorszymi •xyn\~a- zawa!cnirm i zniszczcnbn ma.idują- Pokoju, przeto pracownicy SPB zo- b~ przy nowym tram.formatorze. i~a urzędników pańetwowych 
mi pracy. cych s ię w niej urzll<lzcń, nic mówlM bowiązali i1ię wybudować i uruchom:ć chwilę \dączo110 p1'4d i ponur! dacim· 1\1in. Komunikacji rn wniosek 

_ w pierwszej dekadzie ub. m. już o f\'L'O ~l.Jic uniC'ruthomienin. fabry- nową pod·;ł;ack w cza.;ie od soboi.y, mi rozległ się doniosly i przeciągl;r CRZZ, p1'pdrty przez Prezydium Rady 
miel~śmy 3~ proc. cxtry, w drugl•'J 3• ki im okres kilku tygodni. Nic moz- dnia 1. 10. br., do poni< '.ziaHrn. czyli gwizd sy1·eny .fabrycznej, wzywają- Ministrów, rozszerzyło uprnwnienia 

, "' proc. Le:::z najbardziej c:e.;zy mnie na. bylo zwlrk::.ć ani godziny, szczo- w ciągu '11 godzin. Punktualnie o ~o- ccj do pracy, gwizd, obwieszczający do ulg przy przejazdach kolejami 
fakt, że przędza z dnia na dr.ień s:ę lina powstała w!'kutck pęknięcta dzinic 13-cj w sobotę stanęli do pr.i· jeszcze jedno zwycięi:;~wo bohater- państwowymi równic.i: na tych pra· 
poprawia. A więc wraz z tym wzró- ścian ro ·łn bez przerwy. Z drugiej cy bryg. Ilemyk Chęcii1ski, st. maJ· ekicgo robotnika polgk1ego w walce r:owników państwowych, którzy jako 
staja możliwości lep~zcj pr0du:<e1l. strony wyhudowame nowej podo.ta:-jl ster Waclaw Zo.jąc, majster Ryszarrł o. pokój. ł'abryka ruszyła, zobowiązll.· j kontraktowi opłacani są z kredytów 

I Ambicją. mo-Jeso zespołu jest 1>rodu- i zainstalowanie w lic.i urzt~dze1't ..i- Babecki, st. majster .Mieczysław B·u'I. me zostało wykonane. rrnczowych, o ile zawarto z nimi U· 

I kować jak najwięcej extcy - a se- lektrycznych groziło również kilku- kowski, majster Czc:;ław Malczewsk:, Stanisław Łatka mowę o prac f na czas nieokreślony. 

1 
k,u.ndy ... zero - dodaje z uśmiec!lcm dniowym postojem. podmajBtcr Jan Janasik, podmajster korll'łl.oondent fabryc:zn• •. mn;m • Zarząrlzentc weszło w życie x 
wv:JrcNJll !fkacz ob. iKokoc:ńsld. Sytuację tę zrozumiała w pełni za- Stanisław Kociołek oraz kilku pn.- z SPB dniem 1 bm. 
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Manifestacja pokojowa w Szczecinie 
z udziałem związkowców niemieckich .Aleksander Radiszczew 

(w 200-lecie urodzin w'elk' b I ''k . dl I ) 
1111111•111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 I tego OJOWnl a sprawie iwo.~ci SDO ecznei 

1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111fm1111111111111111111111111111111111111111 

J MD:~ 7. wie!kich pisarzy ro kra, padająca na nagromadzony Z bólem pisał o nędzy rosyjskie dekabryści czerp ac zeń będą zapał 
.. ~YJskich, ktorzy swą myślą materiał palnv: rozjaśnia wszyst- go ,,rolnika, naszego żywiciela", do czynu rewolucyjnego. Jeden 

naJsllmej. zapłodnili rosyjski ruch ko dookoła. Jak opiłki żelaza do kt6ry „nie ma prawa rozporzą- z egzemplarzy „Podróży" wcho

~~w-0lucyJny,_ był ·Aleksander Ra- mai:rnesu lgną do niego ludzie je- dzać ani tym, co uprawia, ani tym dził w skład księgozbioru Pusz-

is~czew, kt?rego dwóchsetną ro- dnakowo z nim C'Ltljący, ale do co wytwarza". kina. W wariancie wiersza „Pom 

kczmcę u~odz~n czczą narody Związ tego niezbędne są okoliczności J k t k t d 1 · nik", Puszkin, podsumowując 

u !l~dzieckiego i wraz z nimi ca sprzyjające. Kiedy ich braknie, pot!o~er~:r!s~ nre~~ ~~:~: swój dorobek twórczy, pisze „Wzo 

ły swiat postępowy. palą na stosie Husa, wtrącają Ga- pańszczyźnianego w Rosji Ra- rem Radiszczewa sławiłem swobo 

'.Aleksander Radiszczew wycho- lileusza do więzienia". diszczew użył niewinnej formy dę". 

Wywa.ł się w czasach największe- W październiku karę śmierci wspomnień z podróży. Nie mógł A sam Radiszczew w drodze na 

go ucisku pańszczyźnianego. De- 7mieniono Radiszczewowi na 10 on pogodzić się z rażącą niespra- Sybir tak scharakteryzował swoje 

cydujący wpływ na jego rozwój lat katorgi na Syberii. wiedliwością społeczną, co więcej, posłannictwo: 

od~gra~o J?OWstanie kozacko-chłop Gdy po sześciu latach umarła przewidywał jej opłakane skutki. „Chcesz wiedzieć, kim jestem? 

s~ie, Jakie w_vbuchł? w latach Katarzvna II Paweł I ułaskawił Bunt Pugaczewa był tylko krwa- czym jestem? dokąd jadę? Jestem 

l i73-74 pod kierownictwem Pu- wszystkich skazanych przez mat- wym ostrzeżeniem, „śmierć i ogień tym samym, jakim byłem i jakim 

gacze~v~. Wstr~ąsnęł.o ono p~ń- kę wie7niów politycznvch, pozwo- będzie odpowiedzią na naszą nie- będę zawsze. Nie bydlęciem, nie 

szczyzn1anym 1moenum carow, lit również wrócić Radiszczewowi ludzkość". drzewem, nie niewolnikiem, ale 

chociaż zost~ł~ stłumione z całą z zesłania i zamieszkać w majątku człowiekiem. Jadę do ostrogu 

bezwzględnosc1ą, przynosząc no- w kałuskiej gubernii pod dozorem Piewca swobody Ilimskiego, aby utorować drogę 

wą falę desnotycznego ucisku car gubernator.a. tam, gdzie śłndu jej nie było, dziel 

skiego. Ritdiszczew gł„boko prze- Kreśląc obraz niedoli ludu, Ra n:vm śmiałkom w prozie i w wier- 'f s · · d · ó · 

"' Radiszczew miał wówczas 50 d' d · b" . - Wielka mam estacja w zczP.c!me z u ziałem zw:ązkowc w memiec-

żywał tragedię gnfbionego ludu i iszczew z aJe so re sprawę z_e szach, sercom czułym i prawdzie!" kich (Radziecka Strefa Okupacyi'na) :; marynarzy zagranicznych. 

lat, ale wnlądał J·ak zgrzybiały · t · t lk · d t' 
wystąpił do walki w imię in tere- - Willę ponoszą u me v o Je nos Tak żył i pisał protoplasta re- Na zdj.: >Dziesięcioosobowa delegacja kolejarzy niemieckich z Grds-

starzec. Próbował J'eszcze wal- l · l l t • · d t 
sów tego ludu. n, a e ca Y us rGJ espo yczny. wolucjonistów rosyjskich. wald (Radziecka Strefa Okupacyj:ia) w pochodz:e na czele grupy koleja-

Radi,szczew, który znał postę

pową i rewolucyjną literaturę 

francuską tego okresu zrozumiał, 
żo istotna zmiana warunków ży
cia narodu rosyjskiego może nastą 
!Pić tylko na drodze obalenia wła 
dzy carskiej Przekonanie to wyra 
ził o wiele lat później w słowach: 

„Nie było i pewno nie będzie do 
koł1ca świata przykładu, że).>y car 

dobrowolnie ustąpił coś ze swojej 
władzy". 

,,Podróż z Petershurgą 
do Moskwy" 

Największym dziełem jakie na
pisał była „Podróż z Petersburga 

do Moskwy" ktć4łj ukazania się 
omal nie przypłacił życiem. Za

czął ją już w 1785 r. i pisał stop
niowo pojedyńcze rozdziały. Pete·r 
sburski policmajster, z właściwą 
wszystkim policmajstrom przeni
kliwością, nie d-0patrzył się w tym 

dziele niczego, co by zagrażało 
istniejącem1,1 porządkowi rzeczy. 

Innego zdania była Katarzy
na II. Przeczytała książkę od des 
ki do deski, niemal na każdej stro 
nicy notując swoje uwagi. I za 
każdą nową kartą rosło jej obu
rzenie. Właśnie wybuchła Wielka 
Rewolucja, a ten jej poddany o
śmiela si~ szerzyć „truciznę fran· 

cuską", „myśli o wprowadzeniu w 
Iłosji tych samych praw, dzięki 

którym Francja wywróciła się d-0 
góry dnem". 

Dnia 27 czerwca 1790 roku Ka
tarzyna wydała rozkaz aresztgwa 
nia Radiszczewa. W trzy dni P:.óź' 
niej wtrącono go do twierdzy Pe
tropawłowskiej. Sąd carski ska
zał go na śmierć. W jednej z prac 
napisanej w więzieniu wypowie
dział myśl, że człowiek, „widzący 

dalej, niż jego epoka, jest jak is-
„ .... „.„ •. „.„„„ ••.•• „„„ • 

czyć 0 realizację swych idei. ale Dopóki on będzie istniał, bezo- Stefania Podhorska·Okołó\V rzy szczecińskich. 

sz~kozrozumiał. że grożą mu no- v•ocne są próby wszelkich reform ~---------~~--~--~~-~~-~~~~~~~~~-~~~~~~-~
~~~~~~~

we represje. Zakończył życie sa- w „Odzie do wolności" przytoczo

mobójstwem. nej w ,.Podróży", maluje obraz 

Cóż to bvło za dzieło, owa „Po· tyri:na na szafocie. Wprawdzie 

dróż z Petersburga do l\ioskwy", mowa tu o królu francuskim, ale 

które doprowadziło Katarzynę II Katarzyna i czytelnicy umieli wy 

do takiej wściekłości, że nazwała czytać między wierszami groźbę 

jej autora buntownikiem gorszym dla siebie. 

od Pugaczewa? Gniew carycy Ka Radiszczew nie miał oparcia. w 

tarzynv II był zupełnie uzasadnia żadnej zorganizowanej grupie po

ny. Dobrze oceniła dzieło Ra- litycznej, ale dzieło jego, aczkol

diszczewa, które przez dziesiątki wiek rozeszło się tylko w 100 e

lat było natchnieniem rewolucjo- gzemplarzach, głębokim echem od 

nistów rosyjskich. Jego książka biło się w najlepszych, najświat

stała się- jednym wielkim oskarże- lejszych, najbardziej postępowych 

niem carskiego ustroju przemocy umysłach Rosji carskiej. W trzy-

wyzysku ludu. czieści lat po jego ukazaniu się 

Główna Komisja Arbirrożowa 
rozpoczęła działalność 

···········-············ •... „ •. „ •••••••••••.•• Nowy rok akade111icki 

Wyższej Szkoły Filmomej 
10 października rozpoczyna się no towe, ujmujące swą treścią jakąś sy W ubiegłym roku wykładali w 

wv ro'c akademicki w Wyższej tuację dramatyczną, a mające za za· szkole specjaliści radzieccy: prof. 

Sz.kole Filmowej w Łodzi. Uczelnia danie odpowiednie podkreślenie mi- W. Jakowlew, świetny operator i wy 

ta powstała trzy lata temu i w bie- miki aktora. Wreszcie trzecią i ostat kładowca moskiewskiej Akademii 

żl!cym r0ku czynny już będzie 4 rok nią pracę stanowi etiuda, nakręcona Filmowej oraz reżyser - Zołotnicki. 

studiów, a liczba słuchaczy wyniesie z aktorem i przy pełnym udź.więko· w bieżącym roku akademie.kim 

około 150. I wieniu. Na IV roku słuchacze kręcą przypuszczalnie przyjedzie ponownie 

Po ukończeniu dwóch lat wstęp- 2 większ.e filmy (każdy ok. 200 _ m); je prof. Jakowlew oraz jeden ze zna

nych następuje specjalizacja. Obec- den z mch 0• charakterze dokume:ii- nych reżyserów filmowych radziec

nie istnieją tylko 2 wyrlzia.ly, a mia- tarnym, dri.;gi fabularny. \Vreszcie kich, który pomoże polskim kolegom 

nowicie: realizatorski i operatorski. po uzyskamu absolutonu~ słuchacz Bohdziev1iczowi i Jakubawskiej w 

W najbliższej jednak przyszłości u- pod nadzore?I profe~orow szkoły wylsJadach i ćwiczeniach z dziedziny 

ruchomiony zostanie wydział scena- musi wyk?nac samodzielną prac.ę hl realizacji filmowej. Od 1 stycznia 

rioplsarskl l techników tt.twięku. mową, daiącą mu prawo do ubiega· 1950 r. wykładać również będzie w 

. nia się o dyplom. zk le d k t t h 1 

St?d~nt III r?~u nak~ęca w ciągu Jednym z najtrudniejszych zadań, ~er~ki, .z;oar~~ Iv~n~.men arzys a o en 

W dniu 1 paźdz.lern:ka 1949 r„ w 

zwią:r.ku z wejściem w życie dekre

tu o pa6stwowym arbitrażu (09po

da.rczym, utworzona zootała przy 

Państwowej Komisji Planowania Go 

spodarczego - Główna Komisja Ar

bitrażowa. 

9. m1es1ęcy. stud1o;w ~ etmdy filmowe. stojących przed szkołą w bieżącym 

ne będą stopniowo; do czasu ich u- Pierwsza jest ~r~tkrm utworem, '!'Y- roku, jest stworzenie warsztatu pra- W skład grona profesorskiego wej 

ruchomienia sprawy należące do ich konanym bezdzwiękowo, bez udziału cy, tzn. atelier szkolnego. W ubie- dą również inni wybitni specjaliści 

właściwości załatw:ać będzie Głów- aktorów zawodowych 1. nakręconym głym roku pr.ace słuchaczy wykony- z dziedziny filmu, oraz znani wykła

na Komisja Arbitrażowa w Warsza- w plenerze lub na terem~ szkoły. Na wane były w atelier Filmu Polskiego, dowcy przedmiotów ogólno-kształcą

wie. stępną pracą są tzw. etmdy portre- przy ul. Łąkowej". Obecnie prowadzo cych, głównie z Uniwersytetu Łódz· 

•••••••••••••••••••••••••••••••-••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 
kiego i Centralnej Szkoły Partyj'nej. 

Główna Komisja Arb:trażowa roz
strzygać będzie należące dotychczas 
do właściwości sądów powszechnych 
spory o prawa majątkowe między 

jednostka.mi rospoda.rki uspołeczn!o
nej. Wszelkie spory o prawa mająt
kowe między przedsiębiorstwam: 
państwowymi, państwowo-spółdziel

czymi, przedsiębiorstwami będącym: 
pod rz.arządem państwowym, centra
lami spółdzielczo-państwowymi, cen 
tralam: spółdzielni Ltp. nie będą od
tąd rozstrzygane przez sądy po
wszechne, lecz priez Komisję Arbl
tra.żową. Właściwość komisji art>itra 
żowych nie obejmuje na razie spół
dzielni. 

Przewidziane w dekrec:e .Jkrego
we kom:sje arbitrażowe uruchamia-

Nie będzie „zapomnianych ulic" 
' '! 

ne są prace przygotowawcze do uru-
chomienia własnego, szkolnego ate- Bezpośrednio po rozpoczęciu roku 

lier, które służyć będzie wyłącznie szkolnego słuchacze Szkoły Filmowej 

słuchaczom. Atelier fotograficzne la wezmą udział w międzyszkolnych po 

boratoryjno-fotograflczne oraz pra- pisach artystycznych w Poznaniu, 

cownie foto-chemii, akustyki 1 opty- które zaczną się 26 października. W 

ki i ·sale rysunkowe IJlieszczą się w popisach tych wystąpią wszystkie 

lokalu szkoły. Również na terenie wyższe uczelnie artystyczne, wysta

szkoły urnchomiono ą;iontażownlę. wiając prace swych słuchaczy. U

NajpoważnieJszą trudnością, na ja- dział Wyższej Szkoły Filmowej pols

ką napotyka praca Wyższej Szkoły gać będzie na przedstawieniu w pa

Filmowej - jest sprawa skompleto- wilonie wystawowym systemu szko

wania odpowiedniej kadry wykładow leniowego oraz prac słuchaczy z ro-

ców. ku szkolnego 1948-49. 

Nieliczni fachowcy polscy nie mo- Na zakończenie trzeba jeszcze 

gą po~wlęcić szkole całego swego wspomnieć, że w Zlocie Młodzleżo

czasu, zajęci są bowiem pracami przy wym w Budapeszcie brała udział de

produkcji filmowej. Dlatego też szko legacja WSF, która podczas zjazdu 

ła musi korzystać z pomocy wykwa· nakręciła reportaż, będący obecnie 

lifikowanych sił zagranicznych, prze- w montażu. Reportaż ten stanowił 

I de wszystkim ze Zw. Radzieckiego, J pracę we.kacyjną słuchaczy z III ro

gdzie szkolnictwo filmowe posiada ku studiów. Był to Jerlyny film, na

już rozległe dwudziestoparoletnie do kręcony przez uczestników budapesz-

świadczenia. teńskiego zlotu. 

tódź współzawodniczy z Warszawq 
,...„.„ ... „„„ .... „„„„„„Wie„i·c·1„„„;.„„ .. k·;~·1~· ... „„ ... „„„„ ...... „ ... , 

w akcji zwalczania analfabetgzmu 
Walka z analfabetyzmem zatacza cie prowadzonego z taką energią WY· 

w mieście naszym coraz szersze krę· ścigu oświatowego. 

gi. Akcję tę jeszcze bardziej posume 

naprzód wykonanie zobowiązania Okr. 

Rady Zw. Zawodowych zorganizo

wania przy zakładach pracy do dnia 

31 grudnia br. 100 *ursów oraz 7.e

społów, uczących analfabetów i pół

analfabetów. Liczba ta nie obejmuje 

istniejących już 113 kursów w Łodzi 

i 31 na obszarze województwa. 

Jak nas informuje Wydział Oświa

ty przy ORZZ, zobowiązania te zo

staną napewno przekroczone. W wo

jewództwie łódzkim kursów powsta

nie jeszcze więcej, niż w Łodzi, gdyż 

liczba ich osiągnie 162. 

Wszystkie kursy są dwustopniowe. 

Jedne dla nie posiadających w ogóh 

umiejętności czytania i pisania, dru

gie dla więcej już zaawansowanych. 

\Vszyscy uczestnicy kursów otrzymu

ją bezpłatnie książki, zeszyty, mate

riały piśmienne. Koszt ich pokrywa 

ORZZ. 

Absolwenci kursu drugiego mog:i 

wstępować do szkół dla dorosłych. 

Przysługuje im prawo uczęszczama 

od razu do klasy trzeciej. Tu zazna

czyć trzeba, że istniejący przy Inspe'd: 

toraeie specjalny Wydział Szkolenia 

dla Dorosłych otwiera dla kończących 

kursy analfabetów odpowiednią ilo:$ć 

szkół. 

W dziedzinie zwalczania analfabe

tyzmu Łódź współzawodniczy z War

szawą, zaś województwo łódzkie z 

województwem kieleckim. Listopad I 
i>rzYniesie piei·wsze wyniki na fron-

W październiku rb. mija 25 
lat istnienia Republiki uz 

beckicj, która w ciągu tego o-
kr<'su stała się wielką bazą ho
dowli bawełny w ZSRR. 

Poniżej podajemy artykuł 
M. Muchamedżanowa, poświę

cony sprawom hodowli baweł
ny w tej republice. 
- Nasz Uzbekistan często na

zywany jest krainą „białego zło
ta", gdyż dostarcza on dwóch 
trzecich globalnego zbioru ba
wełny w ZSRR. Szczycimy się 

wkładem, wniesionym do walki 
narodów ZSRR o gospodarczą 
niezawisłość kraju: Związek -Ra
dziecki już od wielu lat nie im
portuje bawełny z zagranicy I 
całkowicie pokrywa zapotrzebo
wanie swego przemysłu na sur~ 
wiec bawełniany. 

Chłopi uzbeccy, hodowcy ba
wełny, osiągnęli największe w 
świecie plony bawełny o włóknie 
najwyższej jakości. Toteż do her
bu Uzbekistanu wplecione są ga
łązki bawełny, a hymn państwo
wy naszej Republiki zaczyna się 

od słów: „Rozkwitaj bawełny · 

kraju, Uzbekistanie!" 
Szybki rozwój hodowli baweł

ny w Azji środkowej, a w tej 
liczbie i w Uzbekistanie, obser
wujemy od chwili powstania wła· 
dzy radzieckiej. Po wypędzeniu 
feudalnych książąt, odwiecznych 
właścicieli ziemi i kanałów na
wadniających, obszary uprawne i 
wody stały się własnością całego 
narodu. 

Szczególnie pomyślnie zaczęła 

się rozwijać hodowla. bawełny w 
Uzbekistanie po połączeniu indy
widualnych gospodarstw chłop
skich w kołchozy, co umożliwiło 

Ul. Siedlecka na Pradze, zamiesz kala przewazme przez ludność p.ra

cującą, czekała dziesiątk: lat na kan aliz.ację i ośW.etlenie. Obecnie az1ę

ki kredytom Rady Państwa ulica Siedlecka, jak i w:ele innych w War

szawie została skanalizowana i o~rzymała oświetlen;e. 

stosowanie potęinych, nowoczes. 
nych maszyn rolniczych i zasad 
nowoczesnej agrotechniki. Przed 
wojną. zbierano przeciętnie z każ
dego hektara po 17 ,4 cetnara ba
wełny. Plantacje bawełny zwięk
szyły się w tym czasir dwukrot
nie w porównaniu z latami przed 
rewolucyjnymi. 

W toku powojennej pięciolatki 
osiąg-nięto dalszy wzrost urodzaj
ności krzewów bawełnianych. W 
roku 1948 urodzajność zwiększy
ła się przeciętnie o 3 cetnary z 

dzieccy stworzyli najlepszą na 
świecie maszynę do zbioru ha
wełny. W roku ubiegłym zostah 
ona wypróbowana na polach U z
bekistanu i obecnie zbierać bę

dzie plony z pól uzbeckich. Nie
dawno na naszych plantacjach 
bawełny zjawiła się nowa ma
szyna - traktor elektryczny. 

Krzew bawełny - to „d7.iecię 

słońca". J <'go liście „chodzą za 
sfońcem". 

Bardziej jeszcze niż słońca po
trzebuje bawełna wilgoci. Toteż 

UZBEKISTłN 

- kra~na bawełny 

h:i w porównaniu z rokiem 1947. 
W związku z szybkim rozwo

jem obszarów uprawy bawełny 
powstała. w Uzbekistanie olbrzy
mia sieć stacji maszynowych, to
też obecnie orka pól bawełnia
nych wykonywana jest wyłącznie 
traktorami. Zmechanizowane też 

zostały prnwie wszystkie prace 
na polach bawełnianych. Prze
mysł radziecki produkuje wiele 
nowych typów maszyn i narzę-

dzi do uprawy bawełny, pługi o 
wielu lemieszach, specjalne siew
niki, motyki rotacyjne, rozbija
foce skorupę ziemi, maszyny 
wprowadzające do gleby nawoz; 
sztuczne itd. Konstruktorzy ra.-

w suchym i upalnym klimacie 
Uzbekistanu sprawa sztucznegp 
nawodnienia jest sprawą n"le· 
zmiernej wagi. W ostatnich la
tach sieć irygacyjna stale się 

rozrasta. Wybudowano w krót
kim czasie wielki Kanał Fergal'I· 
ski, Północny i Południowy Ka· 
nał Fergański, Kanał Taszkienc
ki i wiele innych. a takźe obszer· 
ne zbiorniki wody. W rezultac:e 
sztucznie nawadniane obszary 
pod plantacje bawełny zwiększy. 
ły się o 80 tys. ha. Zazieleniły 

się i zakwitły pu~tynne ziemie, 
~tóre · nie nadawały się dawniej 
nawet na D'.J.Jitwiska dla wielbła· 
dów. 

lllllllHllllllłlllllllllllllllllllllllllllłllłlłłtllllllllllllllllłlllł
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ŁOSIE, ł,ABĘDZIE I KORMORANY 

NA l'OMORZU ZACHODNIM 
W okolicy jeziora Łeba w powie

cie słupskim pojawiły się ostatnio 

Hodowla bawełny prowadzona 
jest w Uzbekistanie na podsta
wach ściśle naukowy<'h. Sprawie 
tej poświęcone są prace Instytutu 
Rolnictwa Akademii Nauk Uzbe
kistanu. Tak np. członek Akade
mi, Kanasz, współpl'acownik In
stutu, wyhodował dziesiątki ga
tunków wyjątkowo urodzajn<!j, 
długowłóknistej bawełny. Inny 
uczony, specjalista w dziedzinie 
selekcji, Awtonomow, wyhodował 
kilka nowych gatunków bawełny 
cienkowłóknistej. 

Ciekawe wyniki daje też praca 
wybitnych hodowców bawełny, 

którzy na poletkach doświadczal
nych przeprowadzają badania z 
dziedziny selekcji. 

Hodowcy bawełny kołch0zu 
„Gwiazda Polarna" (niedaleko 
Taszkientu), realizując miczuri
nowskie metody agrotechniki, wy 
hodowali w roku ubiegłym po 52 
cetnary bawełny na całym 250· 
hektarowym obszarze plantacji. 
Po 45 cetnarów z hektara zebrali 
członkowie kołchozu im. Kagano
wicza w obwodzie taszkienckim. 
Już kilka lat z. rzędu po 100 cet
narów z hektara zbiera Naza!'
Ali-Nijazow w kołchozie im. Wo
roszyłowa i młoda pracownica 
sowchozu „Dalwierzin Nr 1", Me
chrynisa Tujcziewa. 

Uzbeccy ho.iowcy bawełny 

w:;półza wodniczą z hodowcami 
Turkmenii i Tadżykistanu, po
lepszając z roku na rok wyniki 
swej pracy. 

2 pary rzadkich już w Polsce łosi. 

Nad jeziorem Gardno spostrzeżono 

dwa st•idka łabędzi i kormoranów. 
Zarówno łosie, jak łabędzie i kor· 

morany znajdują się pod ochroną I 
sa otoczone specjalną opieką służby 

leśnej . · 

GWALTOWNY SZTORM 
NA BAŁTYKU 

Na B«Hyku panuje gwałtowny 

sztorm. SJa wiatru dochodzi do 9-ciu 
stopni Beauforta. Rybacy przerwali 
połowy. Wstrzymane zostały również 
dalsze 10boty przy naprawie nabrze
ży w małych poi lach Pomorza zacho
dniego. 

PIERWSZA W POLSCE KOBIETA -
MOTOlłNICZYM TRAMWAJU 

Ostatnio uko11czyła we \Vrocławiu 
kurs szkoleniowy dla motorniczych 
t.iamwajów ob. Wanda Rykauer, 
która dotychczas pracowała w Miej
skich Zakładach Komunikacyjnych 
jako konduktorka. 

Po ukończeniu kursu dla motor
niczych z wynikiem dcdatnim ob. 
Rykauer jako pierwsza w Polsce ko
bieta rozpoczęła pracę w charakte
rze motorniczego tramwaju. 

Obecnie na nowym kursie dla mo
torniczych zorganizowanym przez 
MZK we Wrocławiu szkolą się dwie 
dalsze kobiety ob. ob. Turczyńska i 
Stańczyk. 

210 TYS. OSOB PRZEWIOZŁA 
KOLEJKA LINOWA w ZAKOPAJ.\'EM 

Vv dn;u 2 bm. pracownicy Państwo 
wych K?lejek Linowych w Zakopa
nem złozyll na ręce przewodniczące
go Miejskiej Rady Narodowej mel
d~nek o przedterminowym wykona
ruu ro~zne~o planu eksploatacyjnego. 

Otwierają się JUZ torebki z 
cienkim, śnieżnobiałym włóknem._ 
Rozpoczął się sprzęt bawełny. 

Do państwowych punktów do· 
staw podążają pierwsze trans· 
nortl' ._hi1tłerro złots>" 

Kol~~ka lmowa z Kużnic na Kaspro 
wy Vv rerch przewiozła od początku 
rnku 2 10.000 pasażerów. 

j Plan rcczny wykonała również ko· 
lejka linowa w Krynicy, orzewożac 
180.000 nasażerów. 

„ 
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Produkcja bttr:> ków cukrowych 
wkroczyła 'u nas na nowe d1og! · 
rozwoju. Przez podn:es:en e kultu: Pl a 11 

staną się . ośrodkami wzorowe; gospodarki rolnej 
sześciol etni prze-,-viduje rozszerze nie ollszarów upra"vowy ch 

ry rolnej i racjonal zację uprawy I 
.• \\·zrosla znaczni.: wydąjność bura Sześc'oletni plan gospodat·czy I zmianie struktury up;:aw z'cmio- :•ztucznych ornz wl~ściwa gospo-1 mym podniesie. J.·a.kościo:wy skład 

ków z ·ednC'"O hE>l·tara 1 dla maj~tków PGR okręgu lódz- płodów. Tak więc majątk: PGR 'N darkę n awozan: natt•ralnymi. naszego pogłowia 1 drobiu . 
.1 " ~ • I kieg·o je"t C7astką ogó!nopaństwo czasie trw:'n a pl:mu 6-ldniegc, W nlan:e szcściolet1im J)ocln'e- Ważną pozyt•je w planie 6-]et-

Na zdjęciu okaz buraka cukro- j wego planu gospodarczego. Ob- 7.\'1ięk~zuć będą stopn:owo upra- sie s·~ wi~ ilo<\ć wvprodul;owa- nim PGR-ów zajmuje b11downi
wego wyhodowanego w plantacj szernie i s?.czegółowo opracowany. wę pszen· cy i roślin przemy.:>lo- nej po;;:>:el"'iev < :t'J 1 ! k".' nt :ll' w dwo Ogr)łem przeznaczono na 
buraczan ej Liceum Rolniczego w I przewiduje on olbrzym·e zmiany wy~h. ko.:;ztcm żytn i jęczm cnia. roku 1949. do 4.4-lA kwinbli w trn c<?.1 2 : pół mil'.<irda złotych. 
Sedz:ejowicach. Tak'ch buraków w dotychczasowvm systemie gos- Jcdnoczcfn'e pl::m 6-letni dl<· ma- :-oku 19.5.5; po\'.C:~ksz:v si0 obszar Zakrojone p!aaem 6-letn :m budo 
ot~zymuJ·e s:ę tu ponad 3;;0 kwin- rod.ark~ rolnej m:łjątków P GR. J:.itków PGR przew.duje zwiększc · upr~wv i wzrośn c wydainośf: _l.)1,- wn'ctw,p dz'.C:!i się na dwie gałę-

v z t 1 • b d · Jl · d · · d · I 1· 1 h 1' OOO k ta zie. 'l m'.cino;,·ic·e na budown·ctwo l' . "' _ miany e po egac ę ą nte ty rn 1;1c wy aJ110sci pro. 'Jkto„1· r,1 - rnr:ow cu U'O\Y\'C . 7 ~ - • 11·111 , 
tal z Jednego h,kla1a. na przeprowadzeniu pełnej mecba nych poprzez rncj0!1alną uprawq, 1' w rriku 19Hl.. do 17.000 kw.11ta- socjalne i budownictwo ogólne. 

nizacj1 pracy i podnies'.cniu kultu dobór z:arna wysokich odm an, li w rok1i Hl55. Natomia.st. przy Buclownici.wo socj:~J ne obcjm:e 
0000000000000000000<;)000<'. ry hodowlanej. ale również na szt>rszc zastosowanie nawozów j('d11oczcl"i1ym por'.nicsien:u j3\~o~ rozhudowe nowvch św'ctl'c, 7-łob-

D:zielna jestmlocfzież z Dąbrówki Wielkiej ... 
t.:: ziarna przewidz <ina ~est - w ków. domów k~ltury, ła;l;ni. base
zw· ązku ze zprnicjszcnie:n obsw~ nów kąpielowych. boisk sporto
rów uorawnvch zn ·:;·ka nrorh1kcii wych, a przede: wszystkim budyn 
żyta z' 9.071.kwintali, na 8.200 ków mieszkal11ych, na których bu 
kv.<ntali. Upnwa ziemn'::;.ków zo dowE>, położony je:st specjalny na
stanie wydatnie porln · e~iona przez cisie Budown' ctwo ogólne obej
rozszerzenie prz!'strze11i upra'.\'- m·e kolosalną rozbudowę pom·esz 
nycb i przez Z'.\·:ększr·nic 1\•yriaj- cwi1 inwentarzowych. śpichrzy 
nośc tyc1i obs:orów, ponarHG plan oraz unov:.i-~2śn'cnie wr;ętrz. 
6~1etni prze„•r.uic w PGR ,,·zrnc:t Mów:ac o gospodr-irczym nianie 
zbiorów zie!"nnia'-:ów z ~1 .;;oo db PGR-ów nie możnfl pom nąć 
kv::nt:lli ,;- 1 r ':u 1 ą.,iq do 4 !.720 t'.l!> waż'lej pozycji. jaka j1_>st m:ej 
i·:y:; nt:il w roku rn:s: I scov;~' nrzemysl produktów rol

We własnej świetlicy ttłtni życie oświatowo-kulturalne 
- Slach królowi ! - po sto- 54, a do świetlicy przychodzi co Io przyznanie im placu poniemiec !młodzież z Dąbrówki Wi lkiej l1il 

wnch tych nastąpiło ciche s'uknlę dzień ponad 50 procent zapisa- kieqo. i opod~tkowa!i siq na ten I pewno je Z"ealizuje. Teraz zaś w 
c:c prlcrnwancqo po szaci10w- nych członków. Z lcqo powodu cel, urządzając cały szereg impre.i: cocllicnnrj lE<l(Y rozwija i poclno 
nicy r·onka. I znowu: szach k1ó .rnr~ąd ~oła zaczął swkać więk- nrtystycznych, z których dochód j si n~ w~; o:;wiatę i kulturq, prz~ 
lov. i!... s.~e-t c:ah. . . . . przr1naczony został n 1 produ~(c:jc; 1 czvn1a s.ę do bud u wy leps1e1 

\V roqu J)Okoju, przy małym Wyna1ęl1smy ost::ltn:o 1 przcpro pustaków. I przyszłości . 
stolik.i bicd·r.ialo dwóch młodych wadzamv remonl w budynku. - vV lzcie pr1y$1kqo roku chc:-1 We w~i .i:apa11owaJa jui wie
ludzi. y„·b<.ącil u sufitu lampa na- zn1jdującym s'c: 1ia nirclulPko no !Jl'\' zabrać s:P, do bud')wy - ku1' i crnrna ó;·~a. Ze stojace(:lo tylko 
ft:)Y/~ to J?~ryqao;aL! , t'J _-zn?w wy I łożonym lol_nisku s?ybov co::vm. czy swe opO'.'.'i::>clan·0 kol. \\',1-1 Pad rz"kn domu buchc1l jesz:::zt· 
st17c 1~t<1 iasnym plom1en:em o- Jest tam duza s:11a i trzy mrucjsze w~zvńczak - tym bardziej, że rl!nqo 1•: 110cy qwar i śmi:chy. ply 
św;etJr.iw: ich skupione tw;irzt· ilpokoje. Alt: nie na t1'm chci:mv zarząd woj0wódzki ZSCh obi"cat·nela w dil po wodz!!! rieśil o'oj
biiilc ści:mv niewielk':j salk'. Z poprzestać. PraqniPniem b:>wiem ! n~m ~ubwclium w wy-okości 50 I rzy;'.n'e. dla któ~rj „warto i.yć, a 
półmroku wyłaniała ł;i('. „Gazet~a Z~1P-owców jest wvh:1clować t, "· zł. zc1 nią życie dać" ... 
:ścf:nna Z~1P w Dąbrówce \V;ei Dom Ludowy. Czynią już 6taran~a Plany są wielkie, ale dzielna Stefko 
k'.ej' · i w:elkie nap:sv „Zachowaj 
czystość' ', „Sz3nu] swą świetli
cę". 
Był już dość pozny wieczor , 

Qdy zaczęto się schodzić. Dziew 
częra i chłopcy, młodsi i starsi. 
Nawet soltys, Mieczysław P oclem 
ski przybył na zebranie i siedząc 
n:t ławce dymił z pokaźnych roz
miarów fajki, przysłuchując się, 
jak to młodzi „poredzają'' i popi 
sują się śpiewem. A młodzi radzi 
li i śpiewali, aż echo nio.sło po 

Gminna Spól9zielnia „Samopomocy Chłopskiej" w Dmosinie 

Na podn;cs cnic 11,,.cb.inośr.i rol n:>'ch. Ca{~- f:r.Crd~ z:tkbdów !•rze
nej wpłynie DO'.\"li"ii" ~zeroko ;:a myslo\\-ych hc;dac:vch pod zarzą
kro3ona w plani0 fi-lctn m al:cja dem majątkbw PGR objęty zo
mel onej~ i e:d1·:1d•1'0111 „ p61. Ob- stał planem 6-letnim. Jednako
&utry zapl~nowane ,J,1 mrl o"'aC'i woż s'eć ;;,tniej~cych już zakła,,„ okresie 6-'~:n·m r··r':"1c7ają dó•.v p:·zemyl)łowych nie ulei;nic 
mat:znie pow 0rzch!1ii:; .1 ty<;ic>c·1 r czszen:en u. natomiast przewidy
ha obszaró\•:. n111~· ~,~ ·;ch do PGRlwan:v, jrst olbrzymi wzrost pro
woj. l~d~l-: c-cro. \V :~ 1:-.n · c prz·; .v;- du kej: poprzez uspra'.Ynieni0 jej 
duje s' Q pok'.lżr: _ ····-·· · - · " 'Jd- oraz szerok' e zastos~:m·anie no~vo
nienie spr;:c;:,1 mechanicznego. a czesnych maszyn przetwórczych. 
m·zf'd::> 1~·s11""sfo;,., zw „1,„>:enie ilo Plan gospodarczy przewiduje rów 
śc; tr:;l·;tnrów. mhcari'i i maszv'1 nież w tym wypadku wysoki 
..:zyszcz:ic:vch. \Vph·n' e tr• w du- \\·zrost jakośc· wyrobów. może być wzorem dla innych gmin żym stopniu nie tyli;•) r.n oodn.r>- .Jest to z:Jedwie mały obraz roz 
sienie wydajnoś~· ;:{leby. ale rów- budowy w okrE>sie 6 'iat majat
nież na usprawn~m:e i przysp!e- ków PGR-ów. N 'emniej jednak 
szenie pra~y w polu w dzimy, ;i;e 6-letni plan gospoda1 H' powiecie brzeziri§hint 

całej wsi. 
- Koledzy ! Uwaga! Koledzyr 

wołał przewodniczący koła 
Czesław Wawrzyńczak do rozga
danego towarzystwa.-Śpiewamy 
już druqi tydzień pieśni ludowe 
polsk!c i radzieckie. ćwiczymy re 
cytacje indywiaualne i ·zbiorowe. 
ale J1apt>wno nie wszyscy jeszcze 
wied.,.ą„ ,po_,.co, l91 czy11inw. Otó~ 
w paźdz:rrniku rozpoczyna się 
„Miesiąc Po~łqbienia Przyjaź11i 
Polsko - R~dzieckiej oraz zbliża 
się termin rozpoczęcia powiato· 
wych i wojewódzkich eliminacji, 
na których wszystk'.e zespoły ar 
tystyczne, oczyw · śc!e nasz też, bę 
dą się popisywać recytacjam', 
5piewami i tańcem. 
Wiadomość .ta poruszyła wszyst 

W 1948 roku na terenie gminy 
Dmosin została zorganizowana 
Gminna Spółdzielnia .,Samop omoc 
Chlopska". Prace wstępne nowego 
Zarządu były dość trudne. Dopiero 
gdy uzysk ano pożyczkę w B anku 
Spółdrzielczym w Tom aszo·.vic Ma
zowieckim w sumie 2 miln. zł, 
spółdzielnia od razu ruszyła pełną 
parą. Założono 5 sklepów spożyw· 
czych i 2 bFanżowe. Z dniem 1 pąź· 
dziernika u r uchomiono Gospodę 
Ludową w Dmosinie. Przy fili i 
Gminn ej Spółazieh1 i „Samopomoc 
Chłopska" we wsi Naduolnej pro
wad·zi się skup jaj, jak również 
produktów mlecznych. Akcja ta 

rozwija się ddć pomyślnie. Doty~ll \\"i w Brzezinach, który nie dcstar- Równocześnie z postępem me- czy zmieni radykalnie dotychcza
czas zakupiono około 50 tysięcy cza ich na czas do spółdzielni. '" chan'zacji prac polowych, przewt sowe oblicze n1.1.szych kolekty
Eztuk jaj. zaopatrzeniu w nawozy sztuc:mc. riujc pl::in szcśc'.oletn'. pod1fes:e- WÓ\v rolnych, stwarzając z nich 

Poza tym prowadzi się skup jak również i opał, Gminna Spół- nie kult>uy hodowlanej oraz jej potężne bazy gospodarcze, wypo
trzody chlewnej, skup ziemniaków dzielnia „Samopomoc Chłcpska" wzrost ilościowy. W okres.e 6 sażonc w najnowocześniejsze zdo
i zboża. Zakupiono 13 tysięcy kwin wy\7iązuje się należycie. Rozpro- lat nastąp: wzrost pogłowia i dro bycze nauk~ i techniki, bazy1 któ 
tali 2iemniaków, od swoich produ- wadzono dotychczas 100 ton węgla 1~·u o 40 procent. Wzrost ten pój- re będą zaspokajać potrzeby kon
contów, 1200 sztuk śv1iń, oraz 100 oraz 1200 ton nawmów sztucz- dzie w parze z jednoczesną selek- sumpcyjne naszego społeczeństwa 
ton zboża. które odstawia !.'i~ bez· nych, zaspokajając calkowicio po cją gatunków i ras, która pozwoli i tym samym przyczynią się do 
pośrednio do Polskich Zakła- lrzeby miej3:::owych chłopów mało wyelim:nować gatunki słabe i nie podniesjenia dobrobytu. 

dów Zbożowych, jak rÓ'.vui.eż CZ\j~l li b!'Cdnirrolnych. (n) rentowne w. hodowl;-, a- tym sa- cl">.ek.) 
przetwarza si~ we własny·n mly· ----------------------------------- ----------

nie. f<Al\\f~1 , '. . . -: • Mf ... „„ .„. ) .u.i.t"'• "'"''" , • ~ Ale są i PC\Vlle braki. z\"!ła~zczp I ,„.: .. "~ 
gdy chodzi o towary tek-;tylne i 
ebuwie. 
Winę nale:i;y przypisać PZGS-c Ziemniaki należy przez zimę dobrze przechowywać 

i . d , . _J I . Część nr. I piec wybieramy suche. S1erokość też łęcinami, p:rzem i tp. i okry rwa1q prace 0SWIG,2tCZG fte Zi'mniak jest żywą cz~ścią ro- k?.pca nie powinna .~Yć w'.ę~~za wamy qrubo ziemią już na qłu-

d 
. •śl iny. Zic>mn:ak martwy ~inije, 111z 1,5 mlr„ wysokosc t~ka, _1aka cho. W ten sposób ziemniaki przy na uprawą tytoniu z:iś pobudzany do życia kiełkuje sl.ę ~tworzy przy sypanm ~l~lll- kryte są dwiem'l warstwami ;,ło-

kich zebranych. Padały pytania, W Polsce od dłuższego czasu pro irto~ych gr:;p~darsl:wach pJantato· 
rlotyczące terminu eliminacji i ich \"adzone są c1CS\\ iadczcni'.l w za lu e rów. 

i rośnie. Toteż ziemniaki należ n;alww (około 1 mtr.). M1e1scf! my i dwiema warstwami ziemi. 
przechowywać w uśpieniu najle- pod kop:ec wykopujemy na glll Tak przykryte ziemniaki nie boją 
pi~i V• temperaturze od 2 do 8 bokość szpadlu. KopC!' wgłębione się już najtęższych mrozów. dz.'.ę 

przebiequ. sie hodmYli r:iślin tytonio1•;y::h. Do 
- Dość qadania ! - krzyknął · · d 

i!Wm czeniami zajmuj0 ~ię i;rzec1c 
Zynmunl Kieszkowski, kizrownik tk' . 1 , 1 chóru. Jak mamy jechać na w~zys ·tm speCJ::> ny ::~ • ..:.~·I Pcl-
kor.kurs i zająć n'.e o.c.~atnie miej ,J;;ego. Mcnop:ilu Ty:om.01·.'ego w 
sec, musimy nie g d11ć. ale śpie I ::ikromcw1e kolo. Jr.·dr:!eJO\va. po
ll'i'Ć. Ou'e Baśki. Tomalska i Wa- nadto. na z.lecenie P:\1T. pin"c c1o
wrz, 1'Jc2akówna, trochę W\ sui'lri' .•wiadc:zalnc prowadzą: l·aJ'i~tw,1\\ y 
„ ·ę do puoclu, bo v.rasze qlosy są [nstylut Nauko'.7Y Go::: poda: :::lwa 
.i:aql11~~one. No, zaczynamy \\'iejskie::;-o - Od-1z:r.ł w Pu1a
p7:.0 obi_~'il .dla ~ud~k.i~'~O .oka„:· wach, 1Iałcpol~ki Orldz!!ił J'aidv!O 

If.~11.l I<d/leck. Plf'sn .śpie\~an~ wcgo Instytutu Nn•1ko•.\c~o Gcc,p:i· 
w ic;zyku polsknn, tetn:ła silą i durslwa Vi" 'si" ·f!'.l „ i..,~to · · . 
uczuciem oddając w pełni miłość, . . ieJ .ie,, '' "'' m1 1 \'.: 
jaką czuje ku sw!j ojczyźni<' ka Pwtrkovncach pod K~'.'lkO~\rcn.1 ?!'<'Z 
żdy obywatel, a &zczególn '.e mło Um~ver.sytety ~ Ja~1ellonsk1 1 P o 
dzież. znansk1. 

* • 

G!ównrm z:.>dan:cm prac do- s~opni Celsjusza. Poniżej tej cie- n.ie o~ o~lpo1~iednie, bo wars~wa ki zaś temu, że przez szereq ty
:wiacl::zalnych .iest selett::ja no- ploty zien111'ak marznie, powyżej z:einmakow Jest z.1 ~ruba. Ztem qodni lekko przykryte zdołały 
;;ych cdi:nian ro3lin tytoniol'!ych, - poc;:yn::i ro.>nać. 11iaki stn.rann'.e przrbranc sypać dob rze wyparować. wyschnąć i 
•llzF1aLnych di:: n'.lszyc!i \':arun- ajb:irdziej odpowiednie do należy równo i tak wysoko, j.lk oc~.lodnąć, ni~ zapa;za ją się i n:e 
•:ó·;; h:limaty.zuych. Prm-:::>dzi sic: pn:erhowywania z'<mniaków '>i! się same ulrzym:\ją , tworząc o- gnqą. . . 

piwn'cC' s.uche, przewiewne, chlo- slry wierzcholek. Doki nie powin Łęty 1 slomq ?o drnq1Pqo !)rzy 
ró·.vn · eż do 'wn:::ctczcnjn w !:".:.:kresie dnt>, \c>cz do l-'órych nie dochodzi ny m:'ć ·w~1łębiei1 i wypnklośc1. kryca znos:my JC•>zcze prze~ mro 
i:~bl:lnia q;:snbów uprawy ró:'..· mróz. Piwnice duszne, za z;mn~. Tak sypane ziC'mninki pozo6tawia j zai;il naok.o~0 kopca .. aby w;1i1la 
nyd1 odmian tyt:lni11, s:iosow:::nia :'a cią!c lub wilgotnr n'.e nad>l się przez jcdei1 c!.drń . aby pr'le- kto;ą b~dz1emv k?p1ec przv i;:ry 
'?w~:::ów ~·ztu:>znych ercz uoclµm- j~) się clo ti(:Jo celu. Vo/ piwnicach •>chly, a na~tępnie okry,, a je• cal I w~c na qlu~ho. me zn~arzl.a. Zie 
n"rn 'a roslin tytonio1·:ych na cho· v:ars:wa z'cmniaków nie powin- kowicie s!am;i i przysypuje 1.ierr,lą m~ na d.ruq1.:: przykrycie n;e n~
roby. na być qrubsza niż 1 mtr. W C'/t~ pozost.awinjąc jc>c1na:~ .sarn wierz- !ezy br~c luz przy ko?cu, lcc1. nit? 

w wyniku tegoro:::znych doświad sto używanych do prżechowvwa cholek nieprzysypany. Ziemniaki co ?alei. bo pod. ta~1 pod~opany 
::zei1 udało się ustalić stopień od
pornosc1 p "3-:zególnych cdmian 
roślin tytoniowych na .zarazę bak-

nic. zifmniaków dolach ziemn'aki paprz.z słomę n:e JHZ\ kryte zie- kopie~ łatwo. mo~e sie nuoz prze 
leżą w zbyt qrubej warstwie i mią parują i nic zaqrz.cwają s :ę. dostac do z1cmmaków. 

Kolo ZMP w Dąbrówce Wiel
kiaj pow. łódzki, powstało na kil 
ka m!e5iP,cy prz: d zjerlnoc7cniem 
organ'zacji młodzieżowych, jako 
koło „\Vici" . 

Pod kierownictwom agronomów . 
!atrudnionych w PM'l'. llrzeprov„'o- leryjną, zrrnną zgorzelą korzenie· 
dzane są również do!lwiadczenrn \wą, która jc::t plagą plantacji ty
naci roślinami tytoniowymi w nic- toniowych. 

!at'NO się zaparza ją. Jedyną ko- T'lk moi.nQ kopiec zo;lawić aż do 
rzyścią je t tu o.szczędność slo- pierwszvch prlymrozków, po 
my. czym okryw.:i siq również. ziemią 

Wywar z ziemniaków 
- pożywna pa ~za dla bydło Najleplej i najpewniej przecho- i wierzchołek . Gdy zaczną się 

wują sic; ziemniaki w nal <życie większe przymrozki, okrywamy 
zrobionym kopcu. Miejsce na ko kopi ec drugą warstwą słomy lub Od dłuższego już czasu przę-

- Początkowo było nas tylko Bogaty jest kraj Ałl::ijski. A je !Na ob·narach ziJ„;p„vów przepro-
10 - mówi przewodniczący Wa- qt> na jwiękste bow1clwo - lo tbo 

1 

..,, ad zono pielcnit>, dodatkowe roz 
na dwóch kombajnach mark' „Sta 
liniec-6'' uprzątał dziennie po 
70 ha pszen icy. Czabanow weZ\\al 
do współzawodnictwa wszystkich 
kombajnerów kraju Ałtajsk:ego. 
Kombajn ~ rz y Nowo-J enor:ewsk le 
oo ośrodka maszynoweqo pierwsi 

wrzyńczak. że. rzucnnie nawozów, j:ik równif'ż 
- 13 - poprawia sirdzący o- Przed rewolucją chłopi ałtajscy sztuczne zapylanie rośl i n. 

bok kolcqa. siali również niE>malo 7:)0ż~. By iN s'<:rpniu, kif'dy żyto dojrza-
- Tak, więc 13 - mówi dalej ły to jednak przeważnie malowar ło, na pola kolchozów i sowcho-

- młodych, zapillonycb. p : łnyca tośclowe qatunki żyta i pszenicy. zów wyazly setki kombajnów. 
~zncrych chęci i entu1ja7mu, ale Dopiero w okr-6:c władzy rad zicc 
!>cz funduszliw, b·~z l<Jkalu na kici, a zwłaszcza od chwili po
,-,wi"'tlicę, nnwet bez nadziei uzy I wstania · .ołchozów i slwo. rrnnia 
:.k'1n °c1 qo. ośrodków maszynowych, pozion1 

- Ale podobno dla chcąteqo, ro1n;c1wa w kraju Altc.jskim rap 
nie nrn H·c trudnC'qo. J~clna, clru~ town:" się porln;ósł. OlwcniE> u
qa i„bn •1.1, kilka drol)11iejszych lpraw:a się lu nowe szlachc•Lnc 
1rpr· / i po·:;stala mała sumka galnnki pszenicy oz'mej i jar : J. 

j10lrzelJna na zaiwp nu.jpotrz0h- . awoc prucy uczonycl1 - srkkcjo 
nici~""YCh rzr~i:zy dla kola. n'.;; tów rad<.ieckich. 
- v:c wr:t:~~niu 1948 r. w;vnaję Pszcn:cę uprawia się na terenie 

E5m tę oto izbę i rozp cczt)liśmy c:iłrqo knju Aliajsl• '~qo, nuw ~ t 
normalną praCG· Okarnło się, - 111 pcdqórzu i v: clol fnach qór· 
;,1ó w i clc'\l'.' j - i•' najtrudnie j jcsr skich. W roku 1040 obsuu zas;e 
· 'rz<jl. W chw'.li, gdy wie~ zoba wów ps1en:cy z1·1!~\,zył &\q pr..i 
· ly łJ izbę, zobaczyła, że coś ro " 'e dwuk··otnie w slornnku do 
himy, ]HZ'. chodzono nam coraz 1913 roku. 
zęściej z pomocą i radą. Gminn~ Wiosna 1949 roku była w km 

'.i półtlzielnia „Samopomoc Chlop- ju Ałtajskim okresem znac7 neuo 
- 1<;a'' zakupiła ławki i stoły, po- podniesienia się kultury roln~j. 
•'m za udział w dożynkach poda No terenie całeqo kraju zac;iano 

·o.>;ano nam radio l td. oc,.y"zczonc. odkażone, 09r~ane 
Równocześnie zwiekszala sie !- n'1 "łoi1cu j·'.HOwizowane nasiona 

h"r r7lnn1-ńw Ob 0 cn'P. irsl 'iui: , zl K ll "•.nych qatunków osz 0 nicv. 

00000000000000000000000000000000000000000000000001 
V ~ 

8 ~ § Płyną barki 8 
0 0 

§ ze żhożem Ałtaju § 
M 8 
C000000000000000G00080000000080000000000000000000 

Tam, ndz:e i.yto poci cic~ż'.lrt'm klo I odpowiedzi<'li na to wezwan:t•. 
sów poklar!!o sit; _na ziemi, sto„o S1czC'qólnif' wsławił s:q na cały 
wano żniw nrki spcrjnlnc~to lyp ~; krc1j kombojncr \Vasyli Alos1kin . 
oruz przvrządv zblE•rn ją re z z ie111t 
~iC'rno. Dz:ęki. temu, ani jecl •r; 
nram zboż.1 s.ę nie zmarnował. 

v\Tkrótcc polem clojr:tał owies. 
Dojrzała leż pczenic:.l ozima i 1a
ra. Na. bezkresne pola wyszli kom 
bajn rzy. Znakomify kombajner, 
deputowany do Rach Najwyższej 
RFSRR, Bohater Pracy Socjalisty
cznei. Fiodor Czabanow. uracuiąc 

Pracując na anreqac:e, sklaclcJ.ji)
cym siq l dw<'lch komba jnów rnrJ1 
ki „S\alinirc-fi'' uprzqta l on cłz;pn 
nic po 72 ha. Kombajner Gabriel 
Nalimow z Krasnojarskiego ośrod 
ka mas1.} nowo - tra1{torowego 
sprząt.nął z pól kołchozu „Soqz:_ 
lizm" 667 ha pszenicy. 

Czyste ziarno zsypywano bezpo 
śred,·.io do aut ciężarowvch albo 

prowadzane są doświadczeni.i w 
zakresie suszenh qorzelnfaneqo 

do worków. Szoferzy l wozmce wywaru z z~emniaków , który 
pod jęli wspólzawoclnictwo o szvb jest poŻFlllą puszą dla bydła. 
szą wywózkę zboża. Kołchoz „So 
cjalizm" już 24 si~rpn:a. jako je- Do chwili obecnej wywar te>n u-
dE>n z pierwszych ,.,- kraju Ałtaj- żywany był tylko w stO.tJie płyn
skim wykonał plan dostaw zboża nym, prz.:z co n ie miał szcr6zenc' 
na rzecz państwa. u następnie zastosowania, ze wznlędu na tr1 
sprzeda! państwu 1,300 centnaró1v 
ziarna ponad plan. Kołchoz „Kraj dności transportowe. 
Rad", które~10 pr;,ewodniczącvm Gorzelnie r0Jn; c10 przystąpiły 
jesl dep:ttowany do R.1dy Najv{yż j.lż do remontu urz<1dze11. któ! <' 
ze j RFSRR, Bohater Pracy S0cja służyć będą do suszcn:a wywan:. 
!"stycznej, N 'kita Screnl'O clostat vv kampanii 1949-50 rvku uru
czył pa1istwu 17 ,500 cc!ntnarów 
zboża 71'.'·how;.ązu jąc się do!. tar- chom:ona za.stanie pie n\ szn 'h 
r· lyć 2.500 centn<irów pon'.ld plan. Polsce suszarnia wywaru z ziem 
„Zbożl" - to boqaclwo nac;1.ej n:aków przy qorzcini Skocze": . 

ojczvznv - uprz'ltnicmy je b:-2 (pow. Kołobrzeg). 
slral" ! Oto lrns~o radzi:ckich rv ł ----
ników. \\lidz·mv k wszPclzie we 172 tys kg • d 1 

\'.<; iach i w br\'qad;,1ch -,polnych. i . . m 10 l' 
towarz ~ szv ono koltmrn::im aut ; W roku bieżącym, C.:utrab Sr , 
w.ozów, k lóre ciąqna po w 3zys•- dzielni Ogroon1czych Z?.początit 
kich droqach w 'oząc zboże na 

1 
. 

punkty z~ypu. wa a skup miodu. Mimo wyjątk 
Z elewatorów ładuje się zboże wo słabych w tym roku zbjoró\•: 

do wagonów. A rz:>ką Ob płyną rejonowe spółdzielnie ogrodnic c 
statki i barki , na których widnie 
je napis: ,,Ojczyzno nrzvimii zbo zakupiły dotychczas w całym ln :. 
że alta iskie" ! iu 172 tvs. kP' miod11 



Sfr. ~ 

o • • wc1qgan1u 
NOWY JORK. Komisja Ogólna ONZ 

'o:::patryu.:uła niedaimo wniosek dele
gata Chin kuomintangowskich, domaga
j(lcy się „lł'ciągnięcia" na por::qQ.ek ob
rad prou·olwcyjnej skargi r::qdu Kuo• 
mintangu pr::eci1t·ko Związkowi Radziec 
kiemu. 

•••••••••••••••••••••••••••••••••••• 

PAŃSTWOWY TEATR 

im. STEFANA JARACZĄ 
ul. Jaracza 27. 

Dz:ś o godz. 19.15 dramat Juliusza 
Słowackiego p. t. „MARIA STU
ART" w nowej inscenizacji Iwo Gal
la, z ilustracją muzyczną Waldemara 
Maciszewskiego. 

Z chwilą rozipoczęcia 1Przedsławie
nia nikt na salę n:e będzie wpus~c:zQ 
lly. 

PAŃSTWOWY 

TEATR POWSZEOHNY 
ul. 11 Listopada 21, tel. 150-36. 

Codziennie o godz. 19.15 dosk•Jnała 
komedia M. Bałuckiego „KLUB KA
W A'C.ERÓW" z udziałem Ireny Gry
wińskiej, Karola Adwento\V:cza : A
dolfa Dymszy. 

TEATR LALEK „PrnOKJO" TPD 
Nawrot 27, tel. 135-74 

Codziennie prócz poniedziałków, 

godz. 9.30, w niedzielę i święta godz. 
12 „Czarodziejski kalosz". 

. TEATR „OSA" 
Traugutta Nr 1 

Codziennie o godz. 19.30 w niedzie
le i świt;ta o godz. 16 i 19.30 kome
dia muzyczna „Krawiec w zamku". 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
„LUTNIA" 

W środę. dn. 5 października i .co
aziennie o godz. 19.15 

„PTASZNIK 7. TYROLU„ 
operetka w 3-ch aktach K. Zellera. 
Udział bierze cały zespół artystyc:i: 

ny. - Chór, balet, orkiestra. 

-IK.lllA-
ADRlA {Stalina 1) 

„świat się śmieje" 
godz. 16, 18, 20 

BAŁTYK (Narutowicza 20) 
„Ali Baba i 40 rozbójników" 
godz. 17, 19, 21 

BAJKA (Franciszkańska. 31) 
„Rzym miasto otwarte" 
godz. 18, 20 

GDYNIA - (Daszyńskiego 2) 
„Program aktualności krajowych 
zagranicznych Nr 42" 

I g Jdz. 11, 12, 13, 16; 11, 18, 19; 20 
1 21. 

HEL (Legionów 2-4) - dla młodz. 
„Kla!.ka słowicza" 
godz. 16, 18, 20 

MUZA (Pabianicka 173) 
„Ulica graniczna" 
godz. 18, 20 

POLONIA (Piotrkowska 67) 
„Potępieńcy" 
godz. 16, 18.30, 21 

PRZEDWIOśNIE (żeromak. 74-78) 
„Bokserzy" 
godz. 16, 18, 20. 

ROBOTNIK (Kilińskiego 178) 
„Dni zdrady" 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 

P.OMA {Rzgowska 84) 
„Trójka Trefl" 
godz. 18, 20 

REKORD (Rzgowska 2) 
„Trzeci szturm" 
dla młodzieży godz. 15.30 
„Tragiczn~ pościg" 
godz. 18, 20 

~'l'YLOWY (Kilińskiego 123) 
„Górą Dziewczęta" 
dla młodzieży godz. 16 
„Wielk:e Zycie" - godz. 18.~0 

śWIT (Bałucki Rynek 2) 
„Moja M:ła" 
godz. 18, 20 

TĘCZA (Piotrkowska 108) 
„2'..łoty i·óg" • 
godz. 16.30. 18.30, 20.30 

TATliY _ Sienkiewicza 40 
„Dni i noce" 
godz. ] G, 18, 20 

WŁÓKNIARZ (Próchnika 16) 
„Potępieńcy" 
godz. 15.,;oO, 18, 20.30 

WISŁA (Daszyńskiego 1) 
„Złoty róg" 
godz. 17, 19, 21 

WOLNOść (Napiórkowskiego 
,,Pan Nowak" 
godz. 16, 18, 20 

,ZACHĘTA 
„żelazny Dziadek" 
sodz. 16.30. 18.30. 20.30 

16) 

• . . . 
I wyc1qgan1u 

Nie mówiąc ju:i o tym, że „skarga" 
ta pozbau:iona jest jcfldct1kolwiek JJOd I 
staw i jest niczym innym, jak zorgani
:01l'a11ą na fomm ONZ lrnmpaniq anty
rad:iecką - tqpacla je.<:c:e za„ytać pa
nów z K11omintang11, c:y aby licuje to 
::: pou.'Ogq cT11Ł'ili? Czyż jest w dol1rym 
tonie, aby ktoś się wk zam11rtrdal o 
w c i I! g a 11 i e skargi - gdy już„. wy
c i q g a kopyta?„. 

Dlacze~o W. Brvtan;a-trzeszczv 
LONDYN. Na nrnr,l(inesie ostatniej 

3-d11imt·ej debaty w l:;;bie Gmin nie-
1.-ióre dziermil;i lo11d)'liskie sugerują roz 
uiązm1ie parlamentn. 

]est tajemnicą poliszynela, że pro
blemy społeczne i gospodarc:e W. Bry 
tcmii pr:ed.~tllH'illj(.~ ;;ię w c/1wili obecnej 
- natl'Pt oglęclriit' rzt'c: biorqc - bar
d:o smętnie. ]usne, że żadne pozytyw· 
ne ich rozwiązanie nie jest możlitre -
sl.oro zlo kryje się w samym ustroju. 

Wobec ni1miożności t<•ięc jakiego kol
i.dek innego ro:nl'iązm1ia - dobre jest 
i rozwiq:cmie„. 1111rlamPntll. Po tym 
parlamencie przyjdzie następny parla
mt>nt - który prawdopodobnie też zo· 
stanie roz16q:1111y - votem nastę/}ny 

- i tak w kóllw. 
W teri sposób, rriczPgo nie roz1dqzu 

jqc, stule się r o z w i q z u j e -
i czegóż tu się d:i11'ić. że w imperium 
trzes::czą w i q z a n i a„. 

Cz. 

11.57 Sygnał czasu. 12.04 DZIEN
NIK POŁU:QNIOWY. 12.20 PR ZER 
W A. 13.30 Program dnia. 13.35 Au
dycja szkolna. 14.00 „Analfabetyzm" . 
14.15 (Ł) Komunikaty. 14.20 '.Ł) Mu
zyka IPOWażna. 14.45 (Ł) Akt1Jalności 
łódzkie. 14.55 T. Verhey - Su:ta op. 
60 na tlet i fortepian. 15.15 Pieśni 
Karola Szymanowskiego. 15.30 „O 
krasnoludkach : sierotce Marysi" -
(1). 15.50 Muzyka rozrywkowa. Hl.OO 
DZIENNIK POPOŁUDIOWY. · ltUO 
(Ł) „Mówi Związek Zawodowy Włó
kniarzy". 16.30 ~Ł) Muzyka polska ! 
wykonawcy polscy - nowe n3{5ra
nia. 16.50 (Ł) „Rozmowa o w<:zasa::h 
akademickich". 17.00 Muzyka roz
rywkowa. 17.45 Audycja dla mło
dzieży. 18.00 Reportaż. 18.15 (Ł) „Za
gadki muzyczne" - aud. sł.-mu:>:. B. 
Busiakiewicza. 18.40 „Wszechn:ca Ra 
diowa". 19.00 Audycja dla wsi. 1'!.J5 
Koncert. 20.00 DZIENNIK WIECZOR 
NY. 20.40 Muzyka rozrywkowa. 21 GO 
Koncert Chop:nowski. 21.30 „Hi~to- . 

. ria litera1ury". 22.00 (Ł) Wiadomc-ści 

I 
sportowe. 22.05 (Ł) „C:ekawostk! mu 
zyczne". 22.13 '.Ł) Omów. pro,-,,r. lr:>k. 
na jutro. 22.15 Mozajka muzyc:z.n<'ł. 
23.00 OSTATNIE WIADOMOŚCI. 
23.10 Program na jutro. 23.15 Repor-
taż z Międzynarodowego Konkursu 
Chopinowskiego. 24.00 Zakończenie 
audycji i Hymn. 

········································~······· 

• 

Sportowi działacze Łodzi 
wypowiadają 

Biura 
się w sprawie historycznej uchwały 
Politycznego K.C. P. z. P. R. 

Nie ma już chyba ni.~ogo w szeregach. łódzikicJ; działaczy SP().:-to-
. w~·ch, kto me ;:apoznalby się z doniosłą uchwałą Bmra 

Pol1.tycmego KC PZPR jaka się niedawno ukazała na łamach nłej 
prasy. a która dotyczy spn.w wy chowania fizycznego i sportu w Pol
sce Ludowej. Celem uchw'łły je st osta.teczne uregulowanie j~sz·:ze 
jednego niezmiernie wartk'.~;:_:o nurtu życia naszej młodzieży, który 
dotychczas p?ynął róż.nymi drogami zbaczając czętso na ma
nowce. Celem uchwały jest z3pe wnienie temu nurtowi należytej opie 
ki oraz pomocy ze strony Pa~L'.i naszej i całego społeczeństwa. 

Jak !a hi3toryczna dla n~sz ego sportu uchwała została przyjęta 
przez og?ł sportowy Łodzi, mówią najkp:ej wypowiedzi .:włn
wych działaczy sportowych i za wodników, które będziemy zamiesz
czać na naszych łamach . .JakJ pi crwszemu oddajemy głos dyrek~·)ro
w: WUKF mgr. A. Nonasow!: 

produkcji sprzętu i budowie urzą
dzeń sp(Jortowych, o szkoleniu kadr, 
o stw(Jorzeniu podst.a.w dla prac uau
kowo-badawczych w zakresie kultu-

ry fizycznej, o zorganizowaniu opie
ki lekarskiej dla sportowców i zobo
wiązaniu organizacyj partyjnych (Jo 
okazywania pomocy organiza'ljom 
wychowania fizycznego i spcrtu. 
Uchwała stwarza więc mocno J>t;d

budowaną ideologicznie podstawę i 
realne wskazania stworzenia warun
ków dla wspaniałego rozwoju kultu 
ry fizycznej w Polsce. • 
Uchwała stanowi dokument histo

rycznej wagi. 

Jasność celów i zadań jakie wy
tknęła uchwała kulturze fizycznej i 
sporfowi pchnie niezawodnie sprlłWY 
wych<>wania fizycznego i sportu w 
Polsce na. nowe drogi, (Jotwit>rając im 
rozległe perspektywy rozwoju. 

Onłr.szon? przed kil~u dnia~11 u
s;. · chwała Biura Pohtvcz

nego KC PZPR w spri:.wie wychowa 
nia fizycmego i sportu jest d'.lnio
słym wydarzeniem dla tej dziedzi
ny życia społeczneg-o. W uchwali! w 
SJ>OSÓb dobitny podkreślono rolę wy- Kolarze 
chl)wania fizyr1nego i sportu w J>ro- z całej Polski 

walczą dzisia o ?,Naramiennik" m. Łodzi 

• 

Soort w ZSRR 
lłUlllłlllłlllłlłlłl"tllllltllllłltllłłtłllfUlllltłll 

Piłkarze kończą walki 
o puchar Związku Radzieckiego 

MOSKWA (obsł. wł.) - Rozgrew· 
ki piłkarskie o puchar ZSRR we11złY 
już w stadium koiicowe. Obecnie gra.
ją drużyny Il grupy mistrzowskiej ze 
zwycięzcami rozgrywek pucharowych 
w poszczególnych republikach ZSRR. 
Za 5 dni w spotkaniach wezmą udział 
także zespoły I grupy, która już koll 
czy rozgrywki mistrzowskie. 

Wszystkie dl'użyny wykazują d<>
skonałe przygotowanie, tak, że wiele 
spotkań trzeba rozgrywać po raz dru 
gi, gdyż w normalnym czasie gry nie 
przynoszą. rozstrzygnięcia. Z ciekaw-
szych rozgrywek wymienić należy 
zwycięstwo „Spartaka" (Kerson) nad 
drużyną Domu Oficerskiego z Jer&
bania 3 :1, sukces „Metalurga" (l\.fos
kwa) nad drużyną z Bobrujska -
zdobywcą pucharu Republiki Biało
ruskiej w tym roku i porażkę tallmiA 
skiego „Dynamo" z „Dynamem" (R<>
stów). 

• • • 
W Azerbejdżanie i Tadżykistanie 

odbyły się wielkie zawody pływackie. 
\V czasie 3-dniowych spotkań padło 
14 rekordów obu republik. Spośród 

cesie wychowania nowego człowie
ka, świadomego twórcy nowego, SJH'a 
wiedliwego ustroju. 

Uchwała poddaje wszechstronnej 
analizie. zagadnienie kultury fizycz
nej, dając ponatlto w treściwej, a ja
sno sprecyzow:rnej formie cztera:iś
cie zaleceń, jakie stawia si~ wycho
waniu fizyrzncmu i sportowi. 

Dzisiaj o godz. 17.30 na torze w Wroclawia, Paprockiego i Anerta :r.~ i:iowych reko1:dów na uwagę zasługu
parku Helenów, Łódzki Okręgowy śląska, Frąckowiaka z Poznania, ~e czas Zabehna (Dynamo) na_ 100 m 
Związek Kolarski organizuje wielkie Przezdomskiego i Borowilkiego ze stylem klas. - 1 :15,8, ktory Jest nie 
wyścigi o „Naramiennik" m. Łodzi. Szczecina i innych. I tylko nowym rekordem Azerbejdża--

Do najbogatszych w treść i skutki 
sformułowań uchwały zaliczyć nale
ży te, które mówią o stronie llrg.rni
zacyjnej (I>Gwołanie do życia l{ovni
tetów Kultury Fizycznej), o zapew
nieniu w planie 6-letnim środ1{ÓW 

Ił' niedzielę 

W programie wyścig długodystan- Z Łodzi ~tartują: Gabrych, Borucz, n~,, ale i. je.dnym z najlepszych. wy-
sowy 125 okrążeń toru, to jest 50 Murowanicdd, MalinowJki, Pietrn.

1 

mko\~', .)akie uzyskano ~v Zw1ązku 
km, który rozegrany zostanie w naj- 1 szewski ..\[arian i inni. Hadzwc1\Jm w tym sezonie. Dosko
lepszcj k.onkurencji 'og.ólnopolskie~. j N ad pr~grnm rozcgra~e, zostaną. ; nały _. jest_ ~·ów~1ież ,~ynik l~:letniej 

Orgamzatorzy maJą zapewniony 
1 

konkurencje dla zawoclmkow młod- · Andnano\,eJ (Naftowiec), ktoia p1·za 
sta1t następujących zawodników: Pie· szych. płynęła 200 m styl. klas. w 3 :33,2. 
traszewskiego Lucjana. Leśkiewicza, 1 Calkowity czysty dochód z tej im
Włodarczyka„ Siemińskiego i Kuder- prezy 11rzeznaczony zo>tanie na ~po
Ła z " 'arszawy, braci Janickich z łeczny Funrlusz Odbudowy Stolicy. Pływacy Chemii 

zw~c ęiyl1 w Zgjerzu 
W dniu Swięta Pokoju na pływalni 

„„.„.„„.„.„„.„„.„.Ł„ó„d'i'.„ będzi'e gościć 

najlepszych lekkoatletów Polski Srodkowej i Zachodniej 

miejskiej w Zgierzu rozegrany został 
czwórmecz pływacki między AZS 
(łJódż) - Boruta (Zgierz) - Chemia 
(Łódź) - Włókniarz (Zgierz). Spo~ 
kanie to wygrała Chemia łódzka u

zyskując 27 pkt. przed AZS-em 1 
Włókniarzem pkt. 17 oraz Borut14 
pkt. 13. 

W najbliższą niedzielę odbędą się 
w Łodzi na stadionie ŁKS Włóknia
rza przy Al. Unii, zawody lekkoatle-

cia Gare1carczykowie 1 utalentowany 
oszczepnik - Sidło. 

Rozegrane zostaną następujące kon 
kurencje: 

Kobiety - 100 m skok wzwyż, 
dysk: 4xlM :tn. ' •· • 

Juniorki - 60 m, kula, 4x60 m. 
Mężczyini-100 m, 400 ' m, 1500 m, 

5000 m, skok w dal, oszczep i 4x100. 

Przedsprzedaż biletów odbywa się: 
Kuratorium-ul. Jaracza, Dyr. Okręg. 
Szkół Zawod. Piotrkowska 125 
oraz Stalina 6 - Sklep piór wiecz
nych. 

-o- ;.. t: 

Zwycięstwo i remis 
piłkarzy szwedzkich 

Juniorzy - 100 m, skok wzwyż, 
4x100 m i oszczep. SZTOKHOLM (obsł. wł). - Na sta 

W sumie odbędzie się 18 konkuren <lionie Raasunda reprezentacja pił
cji. Zan:ąd ŁOZLA poczynił starania, karska s„wecji rozegrała międzypań
bJł ostatria poważna impreza lekko· stwowe s:potkanie z Norwegią. Mecz 
atletyczna wypadła jak najokazalej. zakońc.7.ył się niespodziewanie · 
Sądzimy więc, że impreza ściągnie wym 

na stadion ŁKS-u wszystkich miłośni kiem remisowym 3:3. 
ków i sympatyków tej gałęzi sportu. '' • • 

Celem spopularyzowania lekkoatle MALNOE (obsł. wł.).-Druga druży 

tyki, ceny biletów ustalono na wszy- na reprezentacyjna piłkarzy szwedz-
stkie miej!:ca w cenie zł 100. . . . . 

Te same bilrty nabyte w przed- kich spotkała się tu w m1ędzypan-

Na odbudową Warszawy 
W ramach amatorskich spotkań płł 

karskich, 'T których dochód organi
zatorzy przeznaczyli na odbudowt: 
Warszawy, rożegrała mecz Cen· 
trala Handlowa Przemysłu Odzie
żowego z Centralnym Zarządem tego 
przemysłu. Zwyciqżyla Centrala 2:0 
10:0). Fundusz Odbudowy Warsu.wy 
zasilony został kwotą 100 tysięcy zł). 

G Ł O !I 
Organ Łódzkiego Komft„tu I WoJe· 
w6dzkłego Komlt~tu Polskiej Zjedno

czonej Pa rtll Robotniczej 
Red a~ u Je: 

Uśmiechnij się 
. tyczne o puchar przechodni im. J. sprzedaży kosztować będą tylko 50 stwowym meczu z Finlandią. Spotka

zł. _Dla weojskowY.c~ i młodzieży szkol I r•ie to przyniosło zwycięstwo gospo· 

KOLEGll'M REDAKCYJNE. 
\\

1 v<1a,vca RSW „Pta!'au. 
Adr. Red.: t.6dź, Piotrkowska 86. OJ p. 
Druk.: Zakł. Graficzne RSW „Prasa" 

t.ó.dź, ul. żwirki 11. tel. ZOG-4%. 

Kusocińskiego, między Polską Zacho 
dnią (Szc:zecin, "Wrocław i Katowice) 
a Polską Środkową (Białystok, 01-
sztvn, Warszawa i Łódź). 

neJ 50 proc. zmzk1. darzorn w wysokim s~osunku 8:1. 

--------- Te Ie ro" y: 

Entu1:jd~ci i mUośnicy lekkoalle
tvki będą mieli nie lada ucztę. Uj
rzymy więc na boisku wielu czoło
wych lekkoatletów i lekkoatletek. 

z notatnika kolarza 
F.edaktor naczelny 
Zastępca ri>d naczPlnegó 
Sekretarz odpowiedzialny 
Dział partyjny 

211!-lł 

218-~3 
219-05 
254-25 

W niedzielę, dnia 9 bm., o godz. 9 W prze-rwie meczu piłkarskiego wewn. IO 
Dział korespondentów robot-

Startować bi;dą: z Polski Zachod· rano ze startem i metą na ul. Pabia- ZKS „Ruch" (Chorzów)-LKS „Włók
nickiej p1zy Parku „Wenecja" - Sek niarz" o mistrzostwo Ligi, który od
cja Kolarska ŁKS „Włókniar.z" or- b~dzie się w niedzielę g bm., 0 godz: 
ganizuja 50 km wyścig handicapowy 12-ej, na stadicnie przy A!. Unii 2 

niczych I chłopskich oru: re
daktorów gazetek łclennych 219-42 

Dział mutacji 223-29 
Dział miejski I sporta~ 254-21 

wewn. I I 11 

j niej - Bregulanka, Gembolisówna, 
Kałużowa, Cejzikowa, Piwowarówna, 
Ronczew:;.ka, Paszkówna l inne. Męż
czyźni: Kiszka, Bubl, Małecki, Pra
ski, Sz~ndzielorz, Potrzebowski, Wer
blińskt, Lipiec, Gralka i Bendkowski. 

Dział ekonomiczny 
wewnętrzno-klubowy, dostępny dla Sekcja Kolarska organizuje drużyno- Dział fabryczny 
wszystkich kolarzy, członków Sekcji. wy wyścig kolarski na 4.000 m. Dział rolny 

223-29 
216-19 
254-21 

- Ta.ką figurkę chclalbym mieć 
na cWodnicy. 

Z Polski Srodkowej - Moderówna, 
Dobrzańska, Słomczewska, Pesków
na. Mę:i:C'zyźnl: - Statkiewicz, Czaj
kowski, Staniszewski, Szelest, Gbur
czyk, Milewski, Piwowoński, Molen
da, Wdowczyk, Antonowicz i Prywer. 

wewn. 9 
172-31 Trasa wyścigu przechodzić będzie Startować będą: mistrz Polski dru- Redakcja nocna 

P 
. K o I p o r t a t. 

p1zez abiamce - Łask i z powro- żyna I LKS „Włókniarz" w składzie: Lód:!., P!ottkowska 10. tel.l22-22 
tern na me.tę przy Parku „Wenecja". Gabrych Borucz Malinowski i Muro Administracja 260-42 . . I ' ' [;.zlał ogłoszeń: Łód:!., Piotrkowska 55 

Będzie to bardzo ciekawy wyścig, waniecki p1zeciw II drużynie „\Vłók tel. 111-50 I 114-75 

ponieważ słabsi kc;larze otrzymają niarz" w składzie: .Swiercz, Umiński, 1---9-------------' 

d · ct · • · z !" k' , D-06~36 
Hallo. Juniorzy to przede wszystkim bra- o powie me wyrowname. wo rns 1, Sowinski ----------------

W. Ażaiew 278 

Daleko od Mo8kwy 
- Odjeżdżajcie ,przyjaciele, mam was dość. Naco 

mi tylu z'ł.rierzchników. Mnie jednemu jest tu zbyt cias
no. Ty zaś. Poliszczuk, nie rób paniki, bądź lepiej pra
wdziwym kapitanem i prowadź swój okręt. 

- Szykujcie barżę! - rozkazał Beridze. 

Poliszczuk, który w ciągu długiej zimy stęsknił się 
z a wodą, ogromnie ucieszony, pobiegł b ez sprzeciwu, 

I -.vykonać polecen·e . 
z Beridzem i jego towarzyszami wszedł na okręt 

Kondrin w asyście sierżanta , pilnującego go z rewolwe
rem w ręku. Beridze rozmawiał z Pol"szczukiem, 
a Kowszow opowiadał Tani i Topolowowi, za co zaarr!' 
sztowano Kondrina. Człowiek ten ukrył swe prawdzi we 
nazw'sko, a wraz z nim stare grzechy i urządził się w 
pracy z fałszywymi dokumentami. Mechanik Sereg in os
karżvł Kor..di.'ina o zamach na swoj e życie, a przede 
wszystk;m o współudział w kradz ie:-:v wykresów oraz 
o wbicie korków, znalezionych w ruroc"cigu . Równo
cześnie władze śledcze wykryły na punkcie Filimono
wa podejrzanego osobnika, który przyznał s;ę, że z po-

' 

lecenia Kondrina zaaranżował nieszczęśliwy wypaąek 
z mechanikiem. 

Czy Kondrin przyznał się do zarzucanych mu prze
stępstw? - spojrzała Tania z nienawiścią na głównego 
buchaltera. 

- N :e. To jest wyrafinowany przestępca, o bardzo 
ciemnej przeszłości. 

Gdy tylko okręt odbił się od brzegu. zatroskany Je
r zy Daw:dow· cz odzyskał humor Najbardziej nie znos] 
opóźnien · a albo zwłoki w pracy. Towa;:zyszy podróży 
również c · eszyła zmiana .otoczenia · nawet Aleksy oży
wił się, gdy znależP się na statku. 

W ciągu ostatn"ch dni Jerzego Dawidow cza niepo
ko:ł stan Aleksego. Po dwudniowych wędrówkach z 
Iwanem Łukiczem, Aleksy wyszedł z tajgi; we włosach 
jego pojaw]o się pasmo si•vych włosów, na twarzy za
stygł wyraz obojętnośc" i spokoju. Bcridze n · e usłyszał 
od niego słowa skargi, jak gdyby nigdy nie spotkało go 
żadne n · eszczęśc: e. 

Cieśn ina była niespokojna. Ciemne fale pod zachmu
r zonym n iebem lekko podnosi ły barżę. i kry dookoła 
n ' ej. Ze wszystk:ch stron spadały na pokład bryzgi 
z ·mnej wody. Wyspa szybko się zmniejszała. a daleki 
brzeg lądu zmkał za białą mgłą. 

Pasażerow"e marzli - ostry w icher morski przeni
kał przez deszczowe płaszcze. Tania p :erwsza zeszła na 

dó~ za n.ią Beridze, Alek5y i Topolow. W kabin:e lśnią 
C~J błękitem o1ej_nej farby śc1ci.n, ławek i suf.tu, było 
ciepło. Alek~y usiadł obok Tani, naprzeciwko zajął miej
sce Beridze t Topolow. 

- Co z robi ka~dy z was, gdy znajdzie s' ę w kultu
ralnych warunkach m'ejskich? 

~ Mani~ure. - odpo":':ed~'. ała Tania, ze ~grozą oglą
daJąc swoie ręce. Będzie się manicurzystka wśc:~kała 
na _tyle pracy z tymi łapami! Następnie poszłabym do 
z~aiom~ch, u których cipbrze gotuja i podjadłabym so
bie, me _zwracając uwagi na przerażonych gospo.darzy. 
Potem za s chodziłabym na wszystkie seanse od j""':inecro 
k '. na do cinu:;!e/i'o. "' 

- A ja poszedłbym na bulwary, do parków i p<!trzył
bym na spacerujących ludz: - powiedział Kuźma Kuź
mycz. Patrzvłbym na matki z d z ećmi. Tak długo już 
ich n ie widzi ałem' Na całej wyspie była tylko jedna ko
b . eta - 'Tania, ale t e j n e liczę, gdyż nie jest ani matką, 
an d z:cck:em. 

Bc:rtdzc przypomniał sobie : 

- Umara pow.edzial m : : „Kiedy skof1czę cały ruro
ciąg . dawaj urlop. 1P0jadę do Kazani a i tego dn1i. będę 
się żen ić - n :e możda samemu żyć, potrzebna rodzin:i, 
pot r zebne dzieci, chcę mieć przyjemne, ciepłe życie". 

m. c. n.). 


